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NieorzeiednanL w ybory do Uad Mieiskich-
■T J  Wyniki wyborów w Częstochowie.

były czasy (my, starsi, pamię­
tamy je dobrze), kiedy Narodowa 
Demokracja, inaczej wszechpolaka- 
mi zwana, grała rolę stronnictwa 
nieprzejednanego w stosunku do 
państw rozoiorowych. W pismach 
takich, jak „Przegląd Wszech polski", 
„Głos* (warszawski) i t. p., suro­
wo piętnuwauo ugodę i— ku zmar­
twieniu krakowskiego „Czasu" — 
bez pardonu dokuczano petersbur­
skiemu „Krajowi". *) Moskale u- 
ważali wtedy owych wszechpolaków 
zł eierr.ent bardzo groźny, rewo­
lucyjny i aż ao r. 1905 dość czę­
sto do kozy ich sadzali, a czasami 
nawet wyprawiali na wscnod, w 
obawie, by się endekom nie zach­
ciało zrobić nowego powstania.

Ale przysztdł rok 1905, przy­
jaciele i podkomendni p Dmow­
skiego wystraszyli się hase/ rewo­
lucji społecznej i zdecydowali po­
targować sie z caratem. „Ty nam 
dasz autonom ję i inne ustępstwa, 
a my tobie lojalność". Ostatecznie 
jednak z autonomii tudzież owych 
innych ustępstw zrobiły się nici, a 
Nar. Demokracja i tak dała się 
caratowi przejednać. Rychło też 
zakasowała starych, wypróbowa­
nych ugodowców—tak, ie  zdystan­
sowane kamerjunkry nieraz aż się 
gorszyły: że tak już zupełnie bez 
mydła nie wypada.

— Cierpliwości!— odpowiadano 
z Kół wszechpolskich — przyjdzie 
odpuwiednia chwila, to  pokażemy 
zępy.

Wkrótce zaczęły nadchodzić 
rozmaite „chwile".

Zmieniano, specjalnie dla Kró­
lestwa, ordynację wyborczą do Du* 
my Państwowej i zagwarantowano 
„istinno russkim " mandaty z miast 
polskich

— A co, m oieby zareagować 
na to jakoś energiczniej? — pytało 
po kawiarniach t. zw społeczeń­
stwo.

— Cśś... tylko się nie gorącz­
kować — odpowiadały „narodow a" 
wodzireje.

Palnęły w Dumie kilka mówek 
i usiaały grzecznie, zadowolone, źe 
w petersburskich gazetach napisa­
no: „kulturnyj naród".

Kiedy od Królestwa odrywano 
Chełmszczyznę, ten i ów sądził, że 
oto właśnie nadeszła zapowiadana 
chwila i dawni nieprzejednani prze­
staną wyciet «ć petersDurskie anti- 
izambry...

Ale mniej więcej w tymże cza­
sie p Dmowski majstrował koło 
neoslawizmu z grafem Bobrinskim, 
więc wyższa polityka wymagała u- 
miarkowama.

Aż oto rozeszła się wiadomość, 
że sztab rosyjski postanow ił—w 
razie wojny— nie Dronić Królestwa 
przed ewent. inwazją niemiecką.

— No, teraz to już napewno 
Nar Demokracja zagrzmi— myślał 
warszawski wyborca.

Lecz daremnie ocztkiwał pio­
runów.

Potem wyouchła wojna i „od­
powiednie chwile" biegły jedna po 
d ru g ie j z błyskawiczną szybkością 
Kozacy pędzili w głąb Rosji „bie- 
leńców "; Mikołaj Mikołujewici 
drwił w żywe oczy z „marzeń oj­
ców i dziadów"; Ruzskij „oswaoa- 
dzaf* Lwów, Eulogjusz jechał na 
wracać „iskoni ruskuju Galiczinu* 
bodaj po sam Kraków... Oni jed­
nak wciąż byli— przejednani. Tak 
dalece przejean/ni, ie  kicay Mc-

*) Pismo, w którem terminował p 
J, ObsL

skale powysadzali mosty, pozabie­
rali dzwony kościelne, a obrabo­
wawszy Zamek, Łazienki, Belwe­
der, dali drapaka—znaczna część 
„narodowych* działaczy powlokła 
się za „naszą" arm ją, ci zaś, co 
pozostali w kraju, długo tęsknem 
,ej powrotu wyglądali okiem.

I byli znów jakiś czas nieprze­
jednani. Nieprzejednani <. w stosun­
ku do okuoacji niemieckiej. Ale 
gdy „tata nie wracał"—i tej dali 
się w końcu przejednać: pod skrzyd­
łami gea  Beselera p. Swieżyński 
utworzył ganinet.

•
Tu był kres endeckiego prze­

jednania.
Nadeszła dawno oczekiwana 

chwila — chwila odpowiednia, by 
wreszcie pokazać kły i pazury.

Władzę objął nie Beseler, nie 
Jengałyczew — nie żaden generał- 
gu lernator aui namiestnik, lecz 
niezależny od obcych pomazań­
ców — Naczelnik Państwa Józef 
Piłsudski.

Stanęli sztorcem. Nigay, nawet 
za czasów Hurki i Apuchtina nie 
byli tacy, jak teraz, odważni, butni— 
nieprzejednani. Gazety ich zionęły 
Duntem i nienawiścią. Zieją też 
nią dotąd wytrwale

A wraz z . „narodową" piasą 
idzie endeckie „społeczeństwo*.

1 któż to są owi nieprzejednani?
Oto szlagon, który całe życie 

o niczem innem nie myślał, jak 
o Kołdunie własnym, który uważa, 
że nikt tak dourze, jak carat, nie 
potrafił i nie potrafi trzymać w 
ryzach pracującego ludu—całą swą 
wściekłość za każde ustępstwo na 
rzecz parobka zwraca ostatecznie 
przeciw Belwederowi.

O to lekarz, dla którego medy­
cyna zawsze była tylko interesem, 
osłanirnytr. pseuao samarytańskie- 
mi kom unałemi—dziś, zły na kon­
kurencję Kasy Chorych, wroga, 
Polski widzi w Piłsudskim.

Oto pan mecenas, sobek typo­
wy, który tytuł patrjoty kupował 
niedrugo za składkę na Macierz 
Szkolną, a za tanią „narodową" 
frazeologię pootrzymywał najroz­
maitsze tytuły i prezesostwa—dciś 
strawić nie może patrjotów innego 
typu, patrjoiów, co śmierci zaglą­
dali w oczy. Więc nienawidzi — 
kogo przeaevszystkiem?..Oczywiście 
Piłsudskiego

Oto karjerowicz, co całe życie 
szwendał się-po  Rosji, brał „pod- 
riady“ i posady, a niekiedy nawet 
ordeiy za wierną carowi służbę, 
dziś wzdycha do dawnych, dobrych 
czasów, a za rozgrom „matuszkl* 
obwinia bolszewików i... Piłsud­
skiego.

1 t d., i t d.
1 wszystko to się podaje za 

najlepszych Polaków, najgorętszych 
patrjo.ów, a choć wśród tych 
ludzi spotykam co krok ex-„pie- 
rekinczyków", co swoje „polskoje 
proischozdienje" starannie ukry­
wali— teraz, w szeregach endecji 
każdy z nich broni Polski przed. . 
Piłsudskim. Tak, broni i jest—nie­
przejednany.

Ale to jak nieprzejednany^ Mie­
liśmy tego świeży dowód w War­
szawie.

Dn. 9 listopada odsłaniano w 
RadzymiBie pomnik-kaplicę ku czci 
żołnierzy, poległych w r. 1920 w 
obronie stolicy. Na odezwach pod­
pisany był Marszałek, T u i za nim 
arcybiskup, kardynał.

Nic to żyro nie pomogło- Mło­
dzieży harcerskiej tak powyznacza-

Wyniki wyborów w Częstochowie.
CZĘSTOCHOWA, i7.X (Pat). W dniu wczorajszym odbyły się 

wybory au Rady Miejskiej* m. Częstochowy Ilość głosujących wynosiła 
75 p oc. Główna Komisja Wyborcza ustaliła następnie prowizoi yczne 
wy„iki wynorów d Rady Miejskie,, które mogą ulec nieznacznym 
zmianom. L. >ia P otrzymała 11 mandatów, Bund 1 mandat, Poaltj- 
Sjon — 0, Niezależni sucjiliści — 2, N P. R, — 3, Resursa rzemie­
ślnicza żydowska — 2, Inteligencja żydowska beznart. — 0, Zjednocze- 
lie gospodarcze—2, Zjednoczony blok żyd. — 6, Chrześcijańska Dem,— 

°, Lista Katolicka — 4, Lista demokratyczna — 2. Komuniści oddali 
701 głosów, które unieważniono.

< C 'i . ,

We W łociawku,
W rOuŁAW EK, 17.X (Pat). Wybory do Rady Miejskiej m Wło­

cławka, krore odbywały s:ę w niedzielę dn. 16 b. m. dały następujące 
wyniki: , sta Nr 2 ■ Pi >S’> uzyskała S mandatów, lista Nr, 4 (Bund) -— 
2, lista Nr. 5 (P uale j Sjon-lewica) — l, Usta Nr. 6 (Poatej Sjon-prawi- 
ca —  1, lista Nr. 7 (Polski Gosp. Kom. Wyborczy t. j. CH. D. i Nai. 
Dem.) 15 lis t, Nr. 12 (bezp, Zjedn Wyb. t. j. mniejszość n ie rn )—
1 mandat, lista Nr 15 (Dem Kom. W jb. t. j. Partja Piacy) — 2, li­
sta  Nr. 16 (Zyd. Blok Naród. t. j. sjom śii) — 3, lista Nr 17 (O rto ­
doksi żydowscy) 1 mandat Na 28.665 uprawnionych do głosowania, w 
wyborach wzięło udział 18 615. UnteważmOnc 2.415 głosów, z czego
2 420 które padły na unieważnioną listę Nr. K t. zw opozycji 
robotniczej.

W Brześciu Kujawskim.
PRZEŚC KUJAWSKI, 17.X (Pat). Wybory do Rady Miejskiej m. 

Brześć Kujawsk., Które odbyły się w niedzielą 16 bm. dóv  następu tą:« 
wyniki: Lłsti Nr l (Partjt Pracy) — 5 mandatów, lista Nr 3 (C hrttśc. 
Demc.tr.)—4 mand., l.sia Ni 5 (Bund)— 1 m„ lista Nr 6 (S joniśd)—i ,  
lista Ni 7 (Nar. Dem.)— 1. Ne 2 633 uprawnionych do głosowania, w 
wyborach wzięło udział 1.756 głosujących. Unieważnionych zostało 207 
głosów, z czego 200 gł które padły na unieważnioną listę Nr 2, t. zw. 
opozycji robotniczej.

W Nowym Sączu.
NOA’v -S^C Z ;7.X (Pat). Ostateczny wynik wyborów do Rady 

Miejskiej m, Nowy Sącz przedstawia się następująco:-kom itet Zjednocz. 
Gru Gosj jtW czo-Obywat. czyli lista magistracka— 12 mandatów, lista 
Komitetu Sorjaiist.—0, lista Komitetu d-ra Jaczyego—0, lista komuni­
stów - -0 Udział wyborców od 50 do 60*. urzebleg wyuorów zupełnie 
spokojny.

Kzyi.i potępia metody Waldemarasa.
• i .
RZYM, 17 X. (P a t) . Pom im o oficjalnego kom unikatu , jaki r o ­

zesłało poselstw o l.tew sk ie  zaprzeczającego wiadom ościom  o tero - 
rze  rządu  kow ieńskiego stosow anym  przeciw po lsk iem u szko ln i­
ctwu n& Litwie, p rasa  rzym ska zam ieściła  c tły  szereg  artyku łów  
potigi L ją y ,h po litykę i m eioay  rządu litew sk iego . Z pism  k tó re  
zam ieściły obszerne artykuły  o agresyw nej polityce litewskiej, w y­
m ienić należy M essagero , G iornale d‘lta lla , T rlbuna I Im pero

Protest przeciwko terrorowi Waldema~
rasa*

WIELEŃ, J7 X. (Pat). „Arbeiter Zeitung" ogłasza telegram z Ry­
gi o proteście Ławlących tam emigrantów litewskich przeciw ,^ terrorowi 
rządu kowieńskiego. Protest zwrócony jest do socjalistów całego świata 
i jest wielkim aktem oskarżenia Smeiony I Waldemarasa. W szczegól­
ności emigranci litewscy żądają, aby państwa bałtyckie zerwały stosun­
ki z obecnym rządem litewskim, uważając to za jedyny sposób ratowa­
nia przyszłości Litwy.

Dalsze prowokacje litew skie w sto ­
sunku do ludności polskiej*

W tych dniach na pogranicze polsko-litewsk-e nadeszły szczegóło­
we iniormacie o dalszych prowokacjach oddziałów wojskowych szauli- 
sów i policji w stosunku do ludności polskiej zamieszkałej w pasie 
przygranicznym

Stacjonowane w gminach muśnickiej i skrawku szyrwinck-ej od­
działy litewskie samowolnie przeprowadziły szereg rewLyj w m'eszka 
niach Polaków zwartą masą zamieszkałych te gminy.

Władze administracyjne litewskie na Interwencje przedstawicieli 
miejscowego społeczeństwa polskiego odpowiedziały, iż o żadnych re­
wizjach mc nie wiedzą. ,

ID01I

no zbiórsi, żeby, broń Boże, nie 
mogła uczestniczyć w obchodcie. 
W wielu szkołach, gdzie nauczyciel 
endek mtał polecone o uroczysto­
ści powiadomić uczniów — m ó ­
wiono o zasługach w r. 1920 Wey- 
ganda, Hallera, ks. Skorupki — ale 
o wodzu naczelnym ani słowa.

Rozmawiałem niedawno z pew­
ną damą. Pytała mnie o nutę naj­
bardziej swojskicJi motywów,

— Sporo ich znajdzie pani — 
odrzekłem — w zbiorkach j legio­
nowych.

Niewiasta zmrużyła oczy, buzię 
w ciup złożyła 1 wycedziła z god­
nością

— Nie, panie, w muim aomn 
zbiorków legionowych Bigdy nie 
będzie.

*

Nieprzejednani!

fT*l*ton*m M  własmgt Łor*spondMta s Warszawyh

Bojkotowali Radzymin. Ale w 
Radzyminie były bez nich niezli­
czone tłumy. Bojkotują Legjony— 
a Legjony jaśnieją coraz większym 
blaskiem...

Nie bojkotują wyborów i—prze­
grywają. Przegrali w Waiszawie, 
w Lublinie, w Wilnie—teraz znów 
w Łodzi... „Społeczeństwo" top- 
nitje.

Dawne prowodyry zostają bei 
armji. Hat może to  ich — prze­
jedna? Baneaykt Hertz.

S prostow anie . D » niedzielnego a - 
tj kuh. wstęp nr °u wkradł się -te reg  
n ł , i ó ; zecnsk ich , k tóre zupełnie znie­
kształciły » łsściwy sens nieki 'rycb  ustę­
pów 1 rak w ustępie, w którym mowa 
ł wiecach isrnias* słowa „jg o la '  winno 

byC „t ą i a a w usu,pie, traktującym o 
oświadczeniu czynników m iarotnjnych, 
powinno byC ,m a  być wykładany  a  nie 
,m «  był wykładany*. Są to blęuy głów­
niejsze.

W dn. 17 b. m. o godz. 11-tej 
rozpcczyra obrady komisja rze­
czoznawców dla spraw narodowo­
ściowych. Na posiedzeniu tem zo­
stanie złożone sprawozdanie z dzia­
łalności za ostam ie tygodnie oraz 
będą omawiane sprawy szkolnic­
twa mniejszościowego.

•
W przyszłym tygodniu należy 

oczekiwać decyzji rządu w sprawie 
obecnej sesji .ejmowej. Do tej 
chwili nic jeszcze nie wiadomo w 
tej materji.

Marszałek Rataj z powodu nie­
dyspozycji nia urzęauje. Delegowa­
ny przez Zw. Lud Nar. w.-marsza 
łfcjt Zwierzyński ma skomunikować 
się z marsz Ratajem w sprawie 
uchwały Z, L. N., domagającej się 
zwołania Sejmu.

•
Wczoraj zakończył swe obrad] 

zarząd główny P. 5 .L .  Wyzwolenie.
Uchwalono szereg rezolucyj, z któ­
rych na uwagę zasługują następu­
jące: ;

Zarząd Główny P.S. L. Wyzwo­
lenie, oceniaiąc obecną sytuację 
państwa i mając na względzie na­
kazany mu przez tegoroczny zjazd 
delegatów stosunek krytyczny do 
rządu, stwierdza, ze stronnictwo 
r ie  może żadną miarą uznać i po­
godzić z dobrze pojętym interesem 
państwa tych poczynań rządu, któ­
re podważają ustalony przez Kon­
stytucję usirój państwowy

Następna rezolucja wypowiada 
się przeciwko tworzeniu przez rząd 
nowych ugrupowań politycznych, 
domaga się jasnego program u ze 
strony rządu, występuje przeciwko 
akcji rządowej, mającej na celu 
pozyskanie konserwatystów dia 
pracy państwowo twórczej. Tego 
rodzaju fakty, jak zjazdy w Nie­
świeżu i Dzikowie są — zdaniem 
Wyzwolenia — niefortunną próbą 
kwestionowania szerokich piaw mas 
narodowych na korzyść tych, któ­
rzy przed półtora wiekiem p iń s tro  
oddali w niewolę.

Dalej rezolucja z zadowoleniem 
, przyjrauje do wiadomość? pnmyśl- 
ne zakończenie rokowań pożyczko­
wych.

Wypowiadając się w sp-awte 
poisko-litewskiej Zarząd Wyzwole­
nia uważa za konieczne zlikwido­
wanie zatargu polsko-litewskiego 
w drodze pokojowej.

W następnych rezolucjach Za­
rząd Wyzwolenia głosi, iż walka z 
Drawicą i Piastem przy nadcho­
dzących wyborzch staje się naka­
zem chwili dla wszystkich żywio­
łów demokratycznych, wypowiada 
się za koniecznością zorganizowa­
nia w jeden blok obozu polskiej 
demokracji w myśi hasła, iż Pol­
ska ma być Rzecząpospcbtą Ludo­
wą. a r*ąd oolski rządem ludow o- 
chłopsko robotniczym.

W zakończeniu Z^ nąd  Główny 
Wyzwolenia upoważnia prezydjum 
zarządu do przedsięwzięcia ener­
gicznych kronów, mających na 
celu utworzenie bloku lewtcowo- 
aemokratycznego.

Pogłoska o wyjeździe Marszalka P ił- 
sudsLiego do Rzymu.

ę T e l e f o n e m  o d  o ł a m o ę e  k o r o t s p a n d o a ta  z  W a r u t a r y ) .

Przed kilku dr.iami ukazała się na łamach prasy wiadomość o 
izekomym wyjeździe Marszałka Piłsudskiego do Rzymu, gdzie V.an>za- 
łck miałby odv.iedzić Ojca świętego i zetknąć się z Mussounim.

Wedle zasiągniętych informaryj dowiadujemy się, że wiadomość 
ta całkowicie nie odpowiada prawdzie.

Strajk protestujący.
O  o h f ooom Od włoumm*. tm mtpomśomm • W anoowyy

W związkn i  przewlekającym się straikiem w Banku Dyskonto­
wym w Wa-szawie, w nadchoazącą środę 19 b. m. odbędzie s.ę we 
wszystkich D ankach prywatnych i kantorach jednorazowy strajk prote­
stujący

Strajk tea obejmie prawdopodobnie również Bank Gospodarstwa 
Ki jowegc., PKO i Bank Polski, lecz w t/cb  instytucjach trwać będzie 
tylko godzinę

Pomnik Kościuszki w Bostonie.
bOSTON 17. X (Pat). V uiedzielę po południu odbyła się tu 

uroczystość osłonięcia pom niki Tadrusza Kościuszki. W uroczystości 
wziął udzia, gubernator stanu M assachusetts oraz delegacje p.Jisk.t i 
amerykańskie.

Z Tarnuwa donoszą, iż odbył 
się tam wiec stronnictwa Kat. Lud 
i t. zw. grupy pos. Mstakiewiczs, 
na którym przyjęto rezoiucję. wy­
rażającą uznanie dla Pana Prezy­
denta Rzeczypospolitej i Marszałka 
Piłsudskiego, srczegolme za s tano ­
wisko, zajęte wobec Litwy.

Przypuszczenia, źe grupa Mata- 
Kiewicse połączy się z Chadecją, 
okazały się fałszywe.

Dotychczasowy członek kl. Z. 
L N sen. Orliński po 5-ietniej 
przynależności do kmbu zgłosił 
swę wystąpienie z tej partji.

MOSKWA, 17 X. (Pat) Poseł 
Patek bawił w ciągu dn 12 i 13 
października w Tyflisie. Pobyt j'e- 
go w stolicy Fedeiacii Zaaaukaskiej 
był powodem do całego szeregu 
oficjalnych wystąpień i uroczysto­
ści. Między innemi odbyłc. się Śnia­
danie w konsjlacie polskim, na 
które przybyli wszysry przedstawi­
ciele władz centralnych Federacji Z a­
kaukaskiej z prezydentem Federacji 
Agamaliogły na czele. Wieczoiem 
poseł Patek wydał w ielki raut dla 
rządOw Ft deracji Zakaukaskiej i Re­
publiki Gruzińskiej, na którym 
O prócz przedstawicieli właaz i ca­
łego korpusu konsularnego, obec­
ni Dyli również przedstawiciele or- 
ganizacyj gospodarczych, trustów, 
banków, związków zawodowych, 
wyższych uczelni i świata artysty­
cznego. Podczas rautu wykonano 
produkcje artystów gruzińsk.ch 
Dn 13-go października posła Pat­
ka podeimował Konsulat Generalny 
włoski, a dn. 14-go października 
poseł Patek opuścił Tyflis udając 
się, w towarzystwie pełnomocnika 
Komisarjatu Ludowego Spraw Za­
granicznych przy Federacji Za­
kaukaskiej Kark!ir>, do Kachetji 
celem zwiedzenia winnic państwo­
wych.

c

WARSZAWA. 17.X, (Pat). Dziś 
o godz. 6-tej min. 45 rano przy­
była do Warszawy ze Lwowa de­
legacie prasy romańskiej na obra­
dy porozumienia prasowego pol­
sko-rumuńskiego, w składzie na­
stępującym: szef Wydziału Prasowe­
go Ministerstwa Spraw Zagranicz­
nych D unu oraz redaktorowie Bar- 
descu, Ceercpide i Dragoniirescu. 
Dziennikarzom rumuńskim towa­
rzyszy attache prasowy poselstwa 
polskiego w Bukareszcie p Tade­
usz Kijeński Na dworcu głównym 
powitali gości przedstawiciele Mi­
nisterstwa Spraw Zagranicznych, 
attache prasowy poselstwa rum uń­
skiego p. B.Dga oraz g ro m  dzien- 
n kar/y G s. ie zamieszkał, w ho­
telu Europeiskim O gooz. 11 tej 
gośne złożyli wieniec n* g ooie 
Nieznanego 2dłnierzi_. O godz. 12 
w sali resursy kupieckiej nastąpiło 
inauguracyjne posiedzenie konfe­
rencji porozumienia prasowege 
polsko- rumuńsKiego.



Z PAŃSTW BAŁTYCKICHPożyczka MIGAWKI

Afale i w ielkie sm rody.
Na placu Katedralnym fe z g o r sz y  

tłumik, %*umma jerzcze nieskończona, 
więc cóż to jest?

„Gszy żotnier e będi puszczać, moja 
Pani, patrzeć ci naród wytrzyma*. Nc 
proszę, czyżby plac kolo koścluła był 
odpowiedniem m:ejsrem do takich demon- 
stracyj? Ale ze się różności dzieją na 
świecie, niech i to będzie ku chwale Bo­
żej i armji. Zmykałem co prędzej, sły­
sząc goniące mię wycia Roty i gr: Łący 
zapach jakiegoś djabelstwa, ku urnę zaniu 
bliźnich przez szatanów wym yślonego. 
Wpadł mi prawie pod r.og. w yioste*. na 
którego wrzasnął potrącony wilnianin: 
„C z.gu picha sie, ot smród maty, od 
ziemi nie odrosszy a starszych nie sza­
nuje". Rota, wielkie i maie smrody przy 
kościele!... w szystko to tworzyło zgrz.G- 
liwą kakofonję. Los pozw olił mi wysłu­
chać t.pow iesd jednej z  Józefuoweczek:

„Moja paniutko, ponieśli sic my pa­
trzeć, w szystkie z summy wyleciawszy 
prędko, nu i mieli przyjemności! Niechaj 
ich, tycn wojskowych, sami m assi nało­
żyli, a na nas dawai tym sm iodem  pu- 
skaćl Myślała ja, l e  koniec ze mno, 
ciem ności zrobiły &ie, gęste jakieści, że 
i Katedry nie widać, czad prosto duchu 
nie ma, uoczy zdajsie wyptyno, wszyst­
kie k&azlo, kto, to i na w deki haiOpUie... 
B oże odpuść, toż Arcypasterzu chcieli 
uoczy wygryźć, nie był wyszedszy t  Ka­
tedry i siedział tam poki nie rozwiało.

P ajiutko, ci na wojnę to  przyg°t0'  
Wiajo naród? Bardzo stryw ozone ludzie 
chodzc, niówio, że to raka nadość Litwi­
ni pusKać będo:na nas, a nasze na Ko­
wno. To żeby on z piekła nie wyszed  
ten co  takie otruty wymyśla, toż sły­
szę trawa nie rośnie potem .,, s  już czło­
wieka żadnego nie sranie-. Bożecz- 
ka. Bożzczka... w iedzo, pensja wiel­
ka tioru  i nie siedzo co z m y ś l i  
żeby człow ieka umęczać, a bliźni nazywa 
Siei i jeszcze pod kościołem  takie sza­
tańskie figli strojo, w iadom o masonyl 
Wiele jakich sm rodów nawonenasz sie w 
Wilnie, już i przywykszy i nic czuiesz, 
ale takiego to  jeszcze nie było, ot war- 
jujo sie ludzi nic w iecej*. Kiks.

Drut telegraficzny rozniósł ju? 
po świecie wiadomość, że w wyni­
ku* prowadzonych od kilku miesię­
cy rokowań rządu polskiego z 
grupą najpoważniejszych barków  
amerykańskich, Polska uzyskała 
pożyczkę na cele stabilizacyjne w 
kwocie 62 miljonów dolarów i 2 
miJjcnów funtów, oprocentowaną 
na 7 proc. w stosunku rocznym, 
Przy kursie emisyjnym 92, ulega­
jącym wykuoowi w ciągu lat 20 
(z zastrzeżoną możliwością skupu 
po latach 10) według kursu am or­
tyzacyjnego 103.

Pożyczka polska, jak to juź 
wzmiankowaliśmy, ma w pierw­
szym rzędzie charakter stabiliza­
cyjny. W porozumiewaniu z finan­
sistami am en  kańskimi rzad pol­
ski op/acow ał plan ugruntowania 
obecnej pomyślnej sytuacji finan­
sowej Daństwa, przedewszystkiem 
w kierunku wzmocmenia funda­
m entów pieniądza polskiego.

Według tego p’ar.u złoty zo­
stanie ostatecznie ustabilizowany 
na poziomie, zbliżonym do obec­
nego stałego od dłuższego czasu 
kursu, prawdopodobnie na pozio­
mie 8.90. Obieg pieniężny w Pol­
sce zostanie uporządkowany w 
tym sensie, te  państwowe bi'ety 
zdawkowe, których na 20 go wrze­
śnia r. b. było w obiegu na sumę 
około 250 milj. złotych, będą zu­
pełnie wycofane i zastąpione w 
połowie biletami Banku Polskiego, 
w połowie zaś monetami srebrne- 
mi i biior.owemi, których obieg 
ogólny ustalony zostanłe najwyżej 
na Kwotę 320 milj. złotych. P o ­
nadto będą wykupione i wycofane 
z obiegu bilety skarbowe. W dal­
szym ciągu wspomniany plan prze­
widuje podwyższenie kapitału za­
kładowego Banku Polskiego do 
150 milj złotych i otworzenie że- 
laznei rezerwy skarbowej w kwo­
cie 7f milj. złotych. Wszystkie te 
zarządzenia _ wzmocnią złotego i 
uczynią zeń|niewątpliwie pierwszo­
rzędnie mocną i pewną walutę. ,

Trzeba sobie uświadomić, że 
uzyskana przez Polskę pożyczka 
p-zyczyni się tylko do wzmocnie­
nia i tak mocnego fundamentu fi­
nansowego państwa polskiego i że 
główne jej znaczenie polegać bę­
dzie na wprowadzeniu Polski na 
rynki finansowe świata.

Istotnie, wystarczy przyjrzeć się 
kilku cyfrom, aby się przekonać, 
że położenie gospodarcze skarbowe 
Polski w obecnej chwili wykazuje 
zdecydowaną poprawę w porówna­
niu z latami ubiegłemi. I tak, we­
dług ostatnich danych, pokrycie 
złote złotego w Banku Polskim 
wynosi 52,66 Droc,, a przy uwzglę­
dnieniu różnicy kursowej 90,74 pr. 
Budżet państwowy za okres od 
Kwietnia (początek roku budżeto­
wego) do sierpnia włącznie wyka­
zuje nadwyżkę dochodów nad wy­
datkami w kwocie 130 xsUj zło­
tych. B.erny w ciągu kilku ubie­
głych miesięcy bilans handlowy 
wykazuje zdecydowaną tendencję 
ku odzyskaniu równowagi i w 
sierpniu r. b. zamknięty zosłał 
saldem ujemnem w kursie nieco 
ponad 9 milj. złotych w złocie, a 
więc znacznie nizszytn niż w kilku 
poprzednich miesiącach. Produkcja 
polska rośnie, bezrobocie maleje 
nieustannie, wkłady bankowe stale 
się zw.ększają, stosunki kredytowe 
się ożywiają z miesiąca na mie­
siąc, stopa procentowa w ciągu 
ostatniego roku spadła bardzo wy- 
datnio. Jednem  słowem jest coraz 
lepiej. To też nie można się dzi­
wić, że na giełdzie w Ncw-Ycrku 
polska 8 proc. pożyczka dola­
rowa 1925 roku była notowana je ­
szcze przed rokiem na niecałe 90, 
a w trzecim tygodniu wrześr.ia 
r. b- osiągnęła kurs al pari.

W tym stanie rzeczy pożyczka, 
jaką ostatnio Polska uzyskała i 
która niezawodnie będzie pokryta 
.ia rynkach emisyjnych w bardzo 
krótkim czasie, nie przychodzi po- 
to, aby łatać jakieś dziury, ale je-

Bałtyk po gwałtownych sztor­
mach całkowicie się uspokoił O d 
kilku dni trwa dobra pogoda, przy- 
czem równcLześnie z ustąpieniem 
sztormów tem peratura bardzo się 
obniżyła, nastały silne chłody i 
nrzymrozki.

1 owarzystwo Handlu HerbatąfjSji

jest najpotężniejszą firmą tej gałęzi 
na świecie.

i pr^.ed Piotrem Jest to  nazwa 
grecka, zawsze przez pisarzy jeszcze 
bizantyńskich używana dla ozna­
czenia c?łej tej połaci, którą zaj­
muje Rosja. Świadomość rosyjsko- 
ści też nie datuje się od Piotra 
Wielkiego. O jednym narodzie na 
tyci' obszarach mówi Nestor w 

ifcku XI-ym, o jednym narodzie 
śpiewa nieznany autor „Słowa o 
wyprawie Igorc' w imieniu jedne­
go narodu, od Nowgorodu do Ki- 

>wa, zawiesza lampę u grobu 
Pańskiego igumen Daniel 1 składa 
hołd królowi Jeiozoiim skiem u Bal- 
dwmowi, o jednym narodzie i pań­
stwie mówi w swoich dziełach 
pskowski mnich Filotej, o poczu­
ciu jeaności narodowej świrdczą 
północne „byliny" — śpiewy lu­
dowe epiczne — opowiadające 
chwałę południowego Włodzimie­
rza. ly lko  jeśli tego wszystkiego 
nie było wolno orzec, „n{ema 
Rosji".

szanowny autor wyprowadza z 
błędnego twierdzenia, jakoby Bu- 
razjanie nie ptzywiązywali żadnej 
wagi do tego, jaki w Eurazji zapa­
nuje język, jakie wierzenia i t. d. 
Skoro Eurazjanie tego nie mó\ ’ią, 
ter. dowód p. Glinki upada. P o ­
zostają inne, naszkicowane bardzo 
pobieżnie. A więc, że „nazwano 
Rosjanami 160 miljonów ludzi, ży­
jących pod władzą carów* I że 
„sam termin „Rosiją" nieznany był 
do P .otra Wielkiego, który ogła­
szając się imperatorem , musiał dla 
swego Imperjum również zaim pro­
wizować etykietę". Pierwszy z tych 
dowodów upada, skoro się weźmie 
pod uwagę, te  najzacofańszy na 
wet rusyfikator w rzeczywistości 
nie uważał "wszystkich obywateli 
rosyjskich .pso facto  za Rosjan. 
Skąd inaczej m ogło powstać w Rosj* 
samo pojecie „inorodców"?! Drug1 
dowód jest również słaby, , albo­
wiem nazwa „Russija" jest znaną

Tak rozprawiwszy się ze z la ­
niem p. Glinki, przytaczając argu­
menty, które niejeden czytelnik 
mógłby może, przynajmniej co do 
teraźniejszości, rozpatrywać w świet­
le nowoczesnych dążeń narodo­
wościowych ukiaińskich czy biało­
ruskich. nr Kołpinskij przechodzi 
do naidramatyczniejszego ustępu 
swej odpowiedzi.

„A nasza, świadomość, iż Ros­
janami jesteśmy i byc chcemy? 
Tylko jeśli to iest nasze majacze­
nie — halucynacja miljonów ludzi, 
rzec wolne „niema Rosji". — Ar­
gument rzeczowo poważny. A 
dalej

„Jesteśmy. Tak, jak była Pol­
ska, kiedy mówiono, że jej niema, 
a jest tylko „Priwislinsklj Kraj".

„Nie chcę nikogo urażać, pi­
sząc te słowa. Szczerość oparta 
na miłości, nie może, nie powinna 
nikomu być przykrą, marzę o tych 
czasach, w które wierzę, że przyj'

miljonów ludzi, żyjących pod w łi 
dzą carów... Kto nie był w Rosjj 
z t-udnością to i teraz zrozum ie"...

Mniej na cały artykuł, niż na 
takie postawienie kwestji, odpo­
wiedział w Nr 232 tegoż „Dnia  
P olsk ieg o1 (21 września) zamie­
szkały pod Warszawą kap a . kato­
licki, który jest jednocześnie emi­
grantem iosyjskim , *s. dr. 
Diodor Kołpinskij. współredaktor 
„Kitieza”, organu katolików rosyj­
skich.

W bardzo trafnej, pięknej i 
wzruszającej swej odpowiedzi, tern 
znamiecniejszej że tak często wśćód 
Rosjan, jak dawniej wśród Angli­
ków, utarło się było pojecie, że 
kio jest katolikiem, ten Rosjani­
nem prawdziwym być nie może, 
ks. dr Kołpinskij, (sam tak swe 
nazwisko podoisał), pisze co nastę­
puje:

„Wniosek ten (że naród rosyj 
ski nigdy nie istniał i nie istnieje)

Czy są Rosjanie?
W Nr. 224 warszawskiego „Dnia 

Polskiego“ z dn. 13 września 
1927 r. pojawił się na naczelnem 
miejscu artykuł p. Władysława 
Glinki zatytułowany „E u ra z ja ". 
Był on odgłosem innego artykułu 
tegoż dziennika, w którym dr. jan  
Bobrzyńsli s tw 'a ł  pytan!e: „Do 
Europy, czy do Eurazji?" W arty­
kule swoim, p. Glinka, określając 
pojęcie tej nawej częś i świata, o 
której rozprawiają piszą i marzą 
niektórzy emigranci rosyjscy, pod 
mianem Eurazt1'. Powiała co na 
stępuje: „O żadnym Innym naro­
dzie nie dałoby się nic poaobnego 
pomyśleć, a to  ooprostu dlatego, 
ie  naród rosyjski nie istnin* nigdy 
i ni? istnieje (sam autor słowa te 
podkreśla). Ptzez nieznajomość 
rzeczywistości i wiekowe n ieporo­
zumienie nazwano Rosjanami 160

/
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Życie gospodarcze.
Spółdzielczość spożywców zagranicą

i w Polsce.
W sobotę 15 b. m odbył się 

w sali Śniadeckich U. S. B. odczyt 
p. Franciszka Dąbrowskiego, zna­
nego działacza spółdzietoegu oraz 
przedstawiciela Centrali Związku 
Spółdzielni Spożywczych w Polsce 

Tematem odczytu było zagad­
nienie spółdzielczości spożvwców 
zagranicą, w Polsce i w Wilnie 

Ze względu na interesującą treść 
oaczytu oraz doceniając w zupeł 
ności potrzebę szerzenia idei spó '- 
dzielczości na ziemiach naszych, 
pozwalamy sobie zamieścić główne 
lezy referatu oraz ważiiiejszt daty 
statystyczne, charaktervzu.ące stan 
spółdzielczości spożywców u nas 
i zagranicą

Podicż^m ekonomicznem roz­
woju spółdzielczości spożywców 
jest, zaen.em prelegenta, Istniejący 
w ramach dzisse sztgo ustroju go­
spodarczego konflikt między inte­
resem konsumenta a Interesami 
Droducem a i pośrednika, których 
cechą jest dążenie do zysku.

Dzisiaj, mimo, iż okres wzmo­
żonej aprowizacji wojennej przez 
spółdzielnie spożywcze już minął, 
to jednak spółdzielczość spożywcza 
nie utraciła swego znaczenia* Zda­
nie, iż spółdzielczość spożywcza 
już odżyła swój wiek jest błędne. 
Przeczy temu przeżywany przez nas 
o.-tres rozwoju historyczno-gospo­
darczego i społecznego.

My żyjemy w czasie tworzenia 
się nowych form gosoodarczycn na 
tle przeżytycn form starych. To 
też ruch spólodzielczy spożywców, 
mówi prelegent, jest jednocześnie 
ruchem społeczno*reform atorskim . 
Dąży on do stworzenia takich 
form  życia gospodarczego, ktOreby 
odpowiadały interesom mas kon­
sumentów. Przez to ruch społecz­
ny konsumentów staje się ruchem 
społecznym świata pracy.

Rozwój wszelkiego ruchu spo­
łecznego, a tembaraziei masowego, 
jakim jest ruch spółdzielczy, zależy 
przedewszystkiem od stanu gospo­
darczego, nastroiu politycznego o- 
raz poziomu oświaty i kultury kra­
ju. Niski rozwój kultury i oświaty, 
brak wyrobienia politycznego, sła­
by rozwoj gospodarczy kraju o- 
późniają ten rozwój.

Ruch spółdzielczy szczególnie 
żywo rozwija się dzisiaj po wojnie. 
Występuje w tern skutek wojny — 
powojenne wyczerpanie Się mater- 
jalne i ooiednienie mas konsum en­
tów.

Według danych statystycznych 
Międzynarodowego Związku Spół­
dzielni Spożywców dzisiaj należy do 
tego związku 34 państw. Związek 
jednoczy w sobie przeszło 85 ty­
sięcy spółdzielń, w których jest 
zorganizowanych przeszło 50 miljo- 
nów członków.

Ilość zorganizowanych człon­
ków weaług państw przedstawia 
się w sposób następujący- 

Rosja Sowiecka l l 1/* milji 
Anglja przeszło 5 milj.,
Niemcy 31/s milj.,
Polsna przeszło 800 tys., 
Czechosłowacja 750 tys. 
inne państwa — reszta. 
Całkiem inaczej przedstawia się 

sprawa według stopnia intensyw­
ności rucnu spółdzielczego t. j we

dług odsetka zorganizowanych kon­
sumentów: Srwajcarja—44 proc., 
Finlandja—44 proc., Anglja ponad. 
40 proc., Austrja— 29 proc., Niem­
cy—28 prot., Polska—kilkanaście 
proc. to zn. iż porównawczo in­
tensywność ruchu spółdzielczego 
spożywców w Polsce jest jeszcze 
słaba. Ostatnie wystąpi jeszcze wy­
raźniej, gdy wziąć pod uwagę 
względnie słaby stan gospodarczy 
orgaulzacyj spółdzielczych w Pol­
sce

Anglja ma zorganizowanych 
przeszło 40 proc. ogółu spożyw­
ców, liczbowo zaś przeszło 5 milj. 
t. j., 20 m ilpnów  osob (biorąc 
przeciętnie, iż rodzina składa się z 
4 osób). Ruch ten ma w Anglji 
wvraź:tie proletariacki charakter. 
Co rok klasa robotnicza oszczę­
dza tam dzięki spółdzielniom do 
900 m:l. zł. (po przerachowanlu 
na walutę polską.

Polska do porównania z Anglją 
pod wrg,ędem rozwoju ruchu spół­
dzielczego spożywców nie nadaje 
się—stanowi bowiem jednostkę nie­
współmierną. Lecz jeśli przyiąć 
pod uwagę specjalne trudności, z 
któremi ruch spółdzielczy na tere­
nie naszego państwa musi się zma­
gać (skutki rządów zaborców, zni­
szczenia wojenne, warunki finan­
sowo-gospodarcze i t. a.), to nale­
ży stwierdzić, iż ruch spółdzielczy 
w Polsce rozwija się pomyślnie. 
Omawiając znaczne zmniejszenie 
się ilości spółdzielń spożywców w 
latach ostatnich, prelegent widzi w 
tern ziawisko zupełnie normalne, 
polegające na tern, Iż organizacje 
słabe, nienadające się do pracy, 
błędnie p-owadzone upadły, nato­
miast spółdzielnie zdrowe, żywot­
ne nietylko, że przetrwały te trud­
ne czas1', lecz potraf.ły się rozwinąć

Dzisiaj Polska liczy do 2 ty­
sięcy spółdzielń spożywców z o- 
gók.tą liczbą członków przeszło 
800 tysięcy.

Obecnie rozwój spółdzielczości 
idzie w kierunku stworzenia jed­
nego ogólno-państwowego związku 
spółdzień.

Już istniejący związek liczy w 
sobie przeszło 800 spółdzielń, 
jednoczących przeszło 400 tys. 
członków Związek ma 27 oddzia­
łów, z nich ieden jest w Wilnie. 
Ob>-ofy związku sięgają ponad 150 
milj., z czego na snółdzielnie przy­
pada 109 milj. i 54 mili. na sam 
rwiazek.

Związek osiąg lął w zakresie 
wymiany poważne wynik:. S*anowł 
on dzisiai największe w kraju przed­
siębiorstwo handlowe. Pozatem 
związek posiada własne wytwórnie 
(n v d h , pasty, cukierków) oraz pie­
karnie.

Przechodząc do kwestjl spół­
dzielczości spożywczej w Wilnie, 
pre'egent stwierdził, iż posiada o- 
no wszystkie normalne warunki dla 
rozwoju tej formy współpracy go- 
spodai czej.

Obecny zaś stan spółdzielczości 
w Wilnie (3 spółdzielnie i tylko 
550 członków) uważa p. Dąbrow­
ski za przeiściewy i nienormalny, 
który w miarę uświadomienia spo 
łecznego znaczenia spółdzielczości 
powinien ulec znranie.

Spółdzielczość spożywców na Wilefr
szczyźnie.

W an. 16 b. m. w '.okalu wła­
snym przy ul. M. Pohulanka 12, 
odbyła się jesienna konferencja 
spółdzielń - spożywców, zwołana 
Dr zez Wileński Oddz. Związku 
Spółdzielń Spożywców Rzpiitej Pol­
skiej

W konferencji wzięło udział 28 
delegatów od poszczególnych spół­
dzielń oraz w liczbie gości był 
obecny przedstawiciel spółdzielń 
wojskowych okręgu wileńskiego.

Obrady odbyły się pod prze­
wodnictwem p. H Jasieńskiego, 

k prezesa kady Okręgowej Związku.
Referat na temat „Pian gospo­

darczy Centrali Związku" wygłosił 
przedstawiciel centralnego Zarządu 
p. F. Jabłoński. Referat zobrazował 
całokształt prac dotychczasowych 
związku oraz zaznajomił obecnych 
z planem pracy związku na przy­
szłość.

O brót związku za 1-sze półro- 
•  cze r. b. wyniósł 36 milj. co sta­

nowi v zrost prawie o 53 proc. w 
porównaniu z r ub. (23 milj.). 
Koszta handlowe za ten sam okres 
czasu w roku b. wynoszą przeszło 
800 I s. w r ub. równały się one 
przeszło 670 tys, zł. Wzrost ko­
sztów handlowych nastąpił w stop­
niu mniejszym, niż wzrósł obrót 
w tym samym czasokresie. Re­
manent towarów na 1-go lipca r. 
ub. wynosił 3 milj. złotycn, na 
1-go zaś lipca r. b. wzrósł on do

Spodziewane przesunięcie.
Jak nas informują wśród odnośnych czynników, na stanow isko w ice-w oje­

wody. opróżnione ostatnio przez p. M alinowskiego, który wyjechał na kurs Jtaro- 
stuW do Warszawy usilnie wysuwana jest kandydatura dotychczasow ego szefa Wy­
działu Bezpieczeństwa p. Kirtiitlisa.

Na naczelnika zaś Wydziału Bezpieczeństwa lansowana jest kandydatura kpŁ 
Wąsowicza z K O. P-u.

Dowiadujemy się  również, iż na stanowisko Komisarza Rządu poważnie jest 
brana w rachubę kandydatura p Iszory. (s)

Masowe pojawienie się podrabianych antyków.
Ostatnieini czasy na terenie woj. w ileńskiego pojawiły w znacznej ilości rze­

czy imitujące antyki.
Kronika kryminalna co pewien okres czasu odnotow uje cały szereg wypad­

ków oszu stw , lub nieporozum ień na tem tle powstałych
Zn awcy rzeczy posiadających wartośC, jako stare zabytki, dzieła sztuki i t. p. 

nie są w stanie dać sobie rady z pojawiającemi się doskonałe podrobionymi 
rzeczami

Nawet w jednej z na]poważniejszych firm wileńskich pojawiło się sw ego cza ­
su ślit.znej konstrukcji biurko, wykunane rzekom o przez słynnego w czasach rew olu­
cji fran :uskiej majstra paryskiego, ktćre owazało się  zwykłem  wykonanem w War­
szaw ie i to przez podrzędnegu stolarza biureczktem.

O statnio wł« Ize postanowiły położy* kres tym niezliczonym  oszustw om  
i m elwetsacjom . Od dnia 1-go listopada r. b. władze centralne uchwaliły w ydele­
gow ać do W.Iua specjalną kom isję kontrolną, która w szystkie zabytki i dzieła 
sztuki o  charakterze antycznym opatrzy w odpow ednie stem ple uniem ożliwiając 
w ten sposób podrabianie.

Wieści i obrazki z kra;u

4 i pól milj. Do tego fundusze
własne związku wynoszą obecnie 
2 milj. 770 tys zł,

Dłużej zatrzymał się referent 
nad własną produkcją związku
Zakłady przemysłowe w Kielcach 
wykazały następujące efekty pro 
dukcyjne- wyprodukowano w 1-m 
półr. r. b. mydła 373 tys. kg. r.ub. 
4 i0  tys. kg., pasty do obuwia w
1-m półr. r b. 33 tys. kg. r, ub.
30 tys: kg.

Związek posiada też tartak, 
który pracuje Przeważnie na w ła­
sne potrzeby. Ogólnie cała produk­
cja w Kielcach przekroczyła w 
obrocie 1 milj. 200 tys. zł.

Pozatem funkcjonują zakłady 
wytwórczo konsumcyjne we W ło­
cławku (produkcja cukierków) oraz 
związek posiada jeden młyn w ła­
sny w Radomiu i kilka młynów1 
dzierżawi.

W końcu referent poruszył spra­
wę eksportowania przez Związek 
pewnych artykułów, jak jaja (na 
sumę 1 m 200 tys. zł. w r. ub. i 
na 800 tys. w r. b.) oraz mebli 
(na sumę 460 tys. zł. w r. ub. I 
przeszło 800 tys. zł « r. b.).

Sprawozdanie z działalności od­
działu złożył kierownik oddziału 
p A. Łoziński

Co do wysokości osiągniętego 
obrotu oddział wileński zaimuie 
4-te miejsce w liczbie 27 oddzia­
łów związku. Osiągnięta w 1-szej

poł. r. b. nadwyżka wynosi 19 383 
zł. koszta nandiowe oddziału sta­
nowią 2,7 proc.

Z dziedziny organizacyjnej za­
sługuje na podkreślenie umowa, 
zawarta pizezoddział ze Związkiem 
Rewiz. Spółdzielń Wojskowych. 
Na mocy tej umowy ustalono, iż 
Oddział wileński związku ma być 
hurtownią również i dla spółdzielń 
wojskowych, Pozatem wymaga od­
notowania fakt, iż z dn. 10 D. m 
oddział wileński zaprzestał wszel­
kich tranzakcyj handlowych na ryn­
ku prywatnym.

Dane co do ruchu spółdziel­
czego na Wileńszczyźnie zawierał 
referat lustratora oddziału p. Ł. 
Arechwy. Stan organizacyjny przed­
stawia się w sposób następujący: 
obecnie do Związku należy 34 
spółdzielnie pusiadające 46 punk­
tów spizedaży (w roku 1925 bvło 
tycn punktów 40, w r. 1920 — 43). 
Przyrost członków w okresie spra­
wozdawczym jest rieznarzny — 
wynosi 253 os. Co do działalności 
handlowej spółdzielnie okręgu da­
ją się uszeregować według wiel- 
Kości ich ob io tów  w następujący 
podział:

Ilość spółdzielń. 
O b r o t y :  1926 1927
do 10 tys. — —
od 1 0 -  25 t. 7 8 23,5 %

„ 25— 50 t. 15 13 38 „
50— 100 t. 4 7 26 ,

„ 100 —200 t. 6 4 12 „
ponad 200 t. — 2 6 „

Szereg spółdzielń (są między 
niemi jak większe, tak i mniejsze) 
wykazuje w przeciągu kilku lat o- 
stat lich wzrost funduszów własnjch 
dwukrotny i trzykrotny. Pod wzglę­
dem stanu obrotów spółdzielnie, 
należące do oddziału, przedstawiają 
s ę w sposob następujący:

9 spółdzielń wykazuje b znaczny 
wzrost obrotów,

19 spółdz. powiększyło ob.ót, 
lecz w stopniu słabszym, niż 9— 
pierwszych.

6 spółdz, zmniejszyło obroty w 
porównaniu z latami ubiegłemi.

Koszta handlowe w spółdziel­
niach wynoszą 7 i pół proc. (za­
miast poprzednich 9), a kalkulacja 
Handlowa— 10 Droc. (ram. poprz. 
12). Wogóle zaś—zdaniem lustra­
tora p.Arechwy—wynik dzi. lalncści 
handlowej sDółdzielń należy uwa­
żać za dodatni.

Ostatni punkt porządku dzien­
nego — sprawozdanie i plan pracy 
Kady Okręgowej zreferował p. H. 
Jasieński.

Pada Okręg, stawi sobie jako 
jedno z najgłówniejszych zadań, 
nawiązanie ścisłego kontaktu w 
pracy z pokrewnemi organizacjami 
SDOłecznemi. Kontakt ten miałby 
polegać nie na dorywczej pomocy 
wzajemnej, ale na stałei współpra­
cy. Na tem polu Rada Okr. osiąg­
nęła już pewne porozumienie z or­
ganizacją kółek rolniczych, kółek 
młodzieży wiejskiej oraz ze spół­
dzielniami ro'niczo - handlowemi. 
Pozatem Rada Okręgowa zorgani­
zowała obchody jdn  a spółdzielczo­
ści" oraz jej staraniem odbyły się 
w Wilnie 2 odczyty z dziedziny 
spółdzielczości, wygłoszone przez 
p. F. Dąbrowskiego.

Co do pracy na przyszłość, to 
Rada Okręgowa projektuje założe­
nie kilku nowych spółdzielń w 
pewnych określonych punktach o- 
raz wzmocnienie niektórych sp ó ł­
dzielń istniejących.

Jest również zaprojektowane 
pizez Radę urządzenie w czasie 
najbliższym kursów spółdzielczych 
dla sklepowych oraz z zakresu 
kooDeracjl szkolnei dla młodzieży.

Po wyczerpaniu porządku dzien­
nego i uchwaleniu szeregu wnio­
sków' konferencja zakończ> ła o- 
brady.

BMtONHCA MIEJSCOWA.
—- Petycja właścicieli firm  

drzew nych. W tycn dniach szereg 
przedstawicieli wileńskich firm 
drzewnych wróciło się do odnoś­
nych władz z prośbą o przedłuże­
nie zawartych ze skarbem państwa

- kontraktów na wyrąb lasów państ 
wowych. Petycja wskazuje jako na 
niezbędny, w interesie oczywiście 
swych firm, termin przedłużenia 
zezwoleń na wyrąb, na przeciąg 
2-ch lat. Jednocześnie wileńscy 
kupcy drzewni zwrócili się z proś­
bą o prolongowanie terminu o- 
płat należnych państwu za wyrąb 
surowca w  lasach Dańsiwowych, 
wybranego w czasie od 1 — IV do 
1—VIII r. b. na termin 3-ch mie- 
s Jęczny.

G iełda W arszaw ska w dnia
17. X. b. r..
W a l u t y :

Dolary 8,88 8,90 8,86

C z e k i :
sprzed ał kupno

Holandja 358,60 357,70
Londyn 43.41 5 43,30
Nowv.Jork 8,90 8,88
Paryż 3 6 .1 ,5  34 92
Praga 26 1 ,5 2o.V
Szwajcarja 171.96 17132
wiedeń 125,76 125,45

Włc :h 48,73 4but

Papiery procentow e:
Liolarówka 62,50—61,50
Pożyczka dolarowa 87.00
|  ażyczkł Kolejowa 105,50
5% poi konwers. 65,00—66,00
5U o konv :rsyjr.a kolej. 63,00
8%  lu ty  zastaw ne b a n tu

Gosp. Krajowego;! 92,00—93,00 
Banku Ro.nego ' 93,00
8% oblig komun. Banku 

Gosp. Kraj. 93,00
8% ziem skie 8?.50
4,6% zum sk.it o 2.25—63 00
8°. o warrzawsK e 83.50—85,00—84,50 
5% warszawskie 70,00
4,5“/o warszawskie 65.00—65,50

A K C J E :
i Bank Dyskontowy 137,00
1 Bansc Handlowy IZ9.59

3»nk o s k i  160 .00-161 ,O O -lo l,75 
Ba nk Spółek Zsrobk. 100 09—yy.OO 
Cukiei 6,20—ć 10—6,25
Węgiel 1Z1.00 -122,50—122,55
NoDei 55.00 -54,50- ' W
Cegielski 55,00—57,00 —58,00
Lilpop 40.50— 11.50
wodrzejów 10,50—19.85
O strow iec ‘ 100,00
Pucisk 3 ,1 5 -3 ,0 0 -3 ,0 5
Kadzkf Oć uO 67.50—67,01)
Starachowice 83,u0—84,60— s3.~5
Zawiercie 45,50—45,UO
LyraraCn 21,75—2i 25—21,50
Borkowsk. 4 ,2 5 -4 ,3 0 - -4.10
haOerbusrh 161,00

Przestroga dla „A .W “.
Prztd kilku dniami ostrzegaliśm y  

w ileński oddział „Agencji Wschodniej", 
że w wypadku kontynuowania przez nią 
przedruku i podawar i  do mnych pism 
naszych oryginalnych wiadom ości bez 
pow eływ aniz się na źródło, zm uszeni 
będziemy wystąpić na właściwą drogę.

Ponieważ A. W w dalszym ciągi 
przywłaszcza sobie nasze wiado ności i 
nie powołując się na „Kurjer W ileński' 
podaje je za sw oje, ostrzegam y po raz 
ostatni źe jeże*i to  się jeszcze raź pow ­
tórzy sprawę skierujemy do sądu, osk ai- 
żaiąc .A.W.* o plagjat i domagając się 
odszkodow ania.

Z cale) PolskU.
Oberwanie nadbrzeża gdyń­

skiego.
WARSZAWA, 17.X (Pat). Dnia 

16 b. m. o godr 17-tej w porcie 
gdyńskim, tuz Drży nowem molo, 
wskutek zbytniego pogłębienia ba­
senu oderwał się kawałek nadbize- 
ża, a woda podmyła 2 tory  kole­
jowe w porcie na przestrzeni 20 
metrów. Ruch na podmytych bo­
cznicach został wstrzymany Dy­
rekcja gdańska wydelegowała ko­
misje celem dokładnego zbadania 
sprawy na miejscu.

Ostatni cud sztuki kinematograf, 
w Moskwie z L a o n id o w y m  
i K a c z a ło w y m  jk ira ł się 

w kinie H ellO S ” .
5483 c *«J

Z łóż niezw łocznie dan inę na fun­
dusz olim pijski!

GRODNO. W ybory do Rady 
M iejskiej. W niedzielę 9 paździer­
nika r. b. zostały przeprowadzone 
wybory nowej Rady Miejskiej w 
Grodnie

Do walki stanęły trzy związki 
. list: polski, żydowski i t. zw. czer­
wony. Związek list polar ch repre­
zentował chrześcijański Blok Pol­
ski (Lista Nr. 14), przedmieście 
Zanie-nensk.e (Lista Nr. 15) i Ro- 
syjsko-Eiałoruską lnteigencję Bez­
partyjną (Lista Nr. U ); związek 
list żydowskich — Pośle Sjon (Li­
sta Nr 1), Żydowski Blok Naro­
dowy (Lista Nr. 7) i Bezpartyjne 
Żydowskie Zjcdn.xze.iie Radykalno 
Demokratyczne (L’sta Nr. 10); 
związek ust t. zw. czerwonych — 
P. P. F i Raaę Klasowych Związ­
ków Zawodowych (Ljsla Nr. 2), 
hBund“ (Lista Nr. 4) i Zjednoczo­
ny Blok Robotniczy (komuniści) 
(Lista Nr. 6).

Podkreślić należy, że Chrześci­
jański Blok Polski (Lista Nr. 14) 
zjednoczył wszystkie stronnictwa 
i ugrupowania polskie prócz P. P. 
S Inicjatywa stworzenia tego blo 
ku wyszła od Partji Pracy, która 
przez cały czas rokowań i akcji 
przedwyborczej była czołowem 
stronnictwem bloku. Niespodzianką 
stał się fakt zawarcia związku list 
pomiędzy P. P. S. Bandem i ko­
munistami.

W dniu głosowania ośrodkiem 
zainteresowania cełego Grodna 
była walka wyborcza pomiędzy Blo­
kiem Polskim (Lista Nr. 14). a ko­
munistami (Lista Nr. 6), wobec te­
go, że P. P S, od tej walki wyra­
źnie się uchyliło.

Chrześcijański Blok Polsk' prze­
prowadził pięciu kandydatów Oby­
watelskiego Komitetu Gospodarcze­
go Odrodzenia m. Grodna (Partja 
Pracy i sympatycy) i pięciu kan­
dydatów Cnrześdjańskiego Komi­
tetu Bezpartyjnego (Ch. D. i jej 
sympatycy). Z bloku otrzymali 
mandaty radnych:

W olański Antoni (Ch. D.),
Poseł Łaszkiewicz Kazimierz 

(P P >;
Majewski Aleksander (Chrz. Zw. 

Zaw.);
Horbaczewski Zygmunt (Komit. 

Odrodź.);
Jeśman Czesław (Komit. Chrz. 

Beap );
Strupiński Edward (Komit. Od-

TOdzenia);
P jłjan  Romuald (Komit. Chrz. 

Bezp.);
Biegański Józef (Komit Odrodź.)
Z emak Stanisław (Komu. Chrz. 

Bezo.);
Choynowski Piotr (Komit. O d­

rodzenia).
— Z życia Sejm iku Św ięciań- 

skiegc W dniu 11 n. m. wydział 
powiatowy Sejmiku Swięciańskiego 
odbył pierwsze posiedzenie. Na po­
rządku dziennym był? inspekcja 
Instytucyj subsydjowanych i utrzy­
mywanych przez tut. Sejmik.

Rj dni zupełnie, zresztą, słusz­
nie, chcieli zoDaczyć, co się robi 
w dziedzinie t ik  ważnej, jak opie­
ka społeczna, szkolnictwo. Stwier­
dzono, że me wszędzie jest dobrze. 
W centralnym schronisku dla sie­
rot ustalono, że dziatwa jest bar­
dzo marnie odżywiana I radni jed­
nogłośnie zgodzili sie na to, by 
zmienić ten stan rzeczy. Referent 
gospodarczy p. Gośclnowski, cd 
dłuższego czasu nie był inspekcio- 
nowany i nic tez dziwnego, żt w 
sDosoDie jego gospodarki były I są 
pewne niedociągnięcia.

Jest nadzieja, że to  ulegnie 
zmianie i że w inr.ych działach 
nastąpi poprawa

Zwiedzono szkołę rolniczą, gdzie 
radni stwierdzili z uznaniem, że 
szkoła osiągnęła już należyty 
stopień organizacyjny.

Z instytucyj utrzymywanych 
Drzez Sejmik, nie zwiedzono jedy­
nie żeńskiej szkoły zawodowej w  
Nowo-Swięcianach. A szkoda, bo 
naDrawdę byłoby tu dużo do zo­
baczenia- Omnia publiczna nie­
zupełnie dobrze mówi o szkole I 
ludaie zaczynają się zrażać de 
nie,.

Mam nadzieię, że wydział w 
najbliższym czasie przeprow adzi 
insoekcję w szkole i radni na miej­
scu w yjaśnią dużo ciekawych rze­
czy, o których dziś nie będę pisał, 
a od zm iany których będzie zale­
żeć rozwój tak ważnej placówki 
oświatewo-zawoaowej w Dowiecie 
święciańskim  T tsk i

BUK1SZKI. Zjazd w ychow an­
ków szkó l rolnych w"j wileń­
skiego r  Bukiszkach W dniu 16 
i 17 b. m. odbył się dwudniowy 
zjazd wychowanków w szystkich 
szkół rohiczych woj. wileńsk-ego, 
na który przybyła spora liczba . 
drze. szkół rolniczych oowimowych. 
Zjazd otwarto w lokalu miejscowt. 
szkoły -olniczej. V i ierwszym ,ł 'iiu 
zjazdu wyjechał z W1 na do Buki- 
„zek star .s ta  dow. wileńsko-troc-

k rg o  p. Witkowski oraz przedsia- 
wiciel wydz. dow . p. Węckowicz. 
Na zieźazie Odczytane zostaną re­
feraty, oraz prace konkursowe wy­
chowanków szkół rolniczych woj. 
wileńskiego.

— E lektryfikacja Trok. Przed 
paru dniami zostały zakończone 
'o b o tj nad elektryfikacją miasta 
Trok. Roboty te wykonało pewne 
pizedsiębiorstwo warszawskie, (s)

— E uropeizacja Trck- Magi­
strat m. T ro k / wzorując s.ę na in­
nych mniejszych miastach zachod­
niej" Poiski, przystąpił ostatnio do 
przerobienia wszystkich ulic, przy- 
czerri ułożone zostaną nowe chod­
niki cementowe z płyt wyraoianych 
przez miejską betoniarnię w T ro­
kach, Na pokrycie roz hodów, 
związanych z powyższą inowacją 
Magistrat m. Trok zaciągnął w 
wyoziah powiatowym Sejmiku Wi­
leńsko-Trockiego krótkotermmową 
pożyczkę w wysokość' 40.000 zł.

— M orderstw o. W dr_. 15 b m. 
o godz. 10, we wsi Okacze, gm.

■ rakowskiej, Eljasz Kurasiewicz u- 
derzeniem żelaza a w głowę zabił 
Eustachego Kurasiewicza (oDaj 
m-cy powyższej wsi). Zabójstwo 
zostało dokonane na tle podzia­
łu majątku. Fijasza Kurasiewic*a 
zaaresztowano.

W yższe kursy b ia ło ru so z n a rs tw z

Sprawa uruchomienia projekto­
wanych przez T-stwo Białoruskiej 
Szkoły wyższych kursów białoruso- 
znawstwa, (t.z. „wyszejszaja studja 
białarusaznaustwa"),— posuwa się 
naprzód

Ułożono już program zajęć, oraz 
ustalono listę prelegentów.

„Studia" te mają stanowić za- 
rodż przyszłego Uniwersytetu Bia­
łoruskiego w Wilnie.

Z e stosunków  tea tra ln y ch .

Niższe organy administracji, z 
pobudek źle zrozumianego patrio­
tyzmu, czynią nieraz petentom 
wszelkie możliwe trudności przy 
udzielaniu zezwoleń na urządzanie 
białoruskich przedstawień amator- 
skicn na prowincji, mimo, że akcja 
taka, jako przejaw życia kultural­
nego i wyższych aspiracyj rozpitej 
i ciemnej wsi m ałoruskiej zasługu­
je jedynie na uzuame i wszechstron­
ne poparcie. Jednem z takich utru­
dnień, doznawanych przez kółka 
prowincjonalne rozmaitych oiało- 
ruskkh towarzystw oświatowych, 
lub Duszczcgoine grupy amatorskie 
jest odrzucanie sztuk jako „szkod­
liwych" lub zgoła „bolszewickich", 
mimo, źe są to zazwyczaj poczci­
we, absolutnie nieszkodliwe i zpo- 
lityczne sztuczki ludowe dla naj­
szerszych warstw.

OtOż pragnąc ulżyć nieaoii am a­
torów Centralny Zarząd Białoru­
skiego k.stytutu Gospodarki i Kul­
tury w Wilnie uzyskał od M-stwa 
Spraw Wewn. pisemne zezwolenie 
cenzury na następujące b.ałoruskie 
utwory sceniczne: \) Buty, Mikitan 
łapać, Fanoj u najmy, Czort i Ba­
ba (wydanie zbiorowe), 2) Żaru* 
CLynv Paulinki, 3) Strachi żyćcia, 
4) Sua naa trochpaloukaj, 5) Nia 
rozumam ściamiu a sercam. o) Pan 
Mimstar, 7) Paulinka. 8) Ptuszka 
szczaśc:a, 9) Janka Kancawy, 110) 
Wybary starszyni i 11) Szczaśnwy 
muż.

Całe procedura ma się odbywać 
w ten sposóD, ze Instytut będzie 
wypożyczał poszczególnym kółkom 
prowincjonalnym ocenzurowany eg­
zemplarz zamierzonej do wystawie­
nia sztuki, celem okazania go od­
nośnemu starostwu, zsś po wyko­
rzystaniu egzemplarz taki winien 
być zwrócony Instytutowi. Powyż­
sza historja jest jaskrawą ilustracją 
tych niezdrowych stosunków, jakie 
panują po dz<ś dzień na niezmie­
rzonych połaciach naszych Ziem 
Wschodnich.

O dczyt b iało rusk i.

We czwartek 20 bm. o g. 5 po 
poł. w lokalu „B-ałoruskiej Chat­
ki" (Zawalm* 6—4) odbędzie s^ę, 
przeniesiony z 11 b m., odczyt p. 
Hassana Konopackiego na temat: 
„B!ełaruskaj"a waiennaja sprawa u 
1919—20 h. ir Polszczy". Ponie­
waż prelegent był jednym z wybit­
niejszych uczestników t. zw. „Bia­
łoruskiej Komisji Wojskowej", pra­
cując wówczas w porozumieniu z 
A. Łuckiewiczem, odczyt ten wzbu­
dził w społeczeństwie białorusklem 
wielkie zainteresowanie.

K. Sm rpczyński
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KOŚCIELNA

— Pośw Eętenle k ościu ła . J. E. arc. 
» Jałtrzykcwskj w dn u dzisiejszym  wy­

jeżdża do Ławaryszek gdzie dokona pu- 
iw ię  enia nowowybudowanego kościoła,

(8)

JliE JS& A .

— P rzed łu żen ie  godzin  handlu. Na
skutek starań w łaści-.eli sklepów ze 
sprzedaż;., wody soaow ej—oanośne wła­
dze administracyjne zezwoliły na upra­
wianie hanalu przez wzmiankowane skle­
py w sezon e  z.mowym do godziny 11-ej 
wieczór, (s)

— N ow e chodn ik i. Sekcja Tecnnicz- 
na Magistratu m, Wilna przystąpiła ostat­
nio do układania nowych chodników  na 
ulicy Zawalnej, Trębackiej i Rudn ckiej.

ts>
Skanalizow anie ulic. Magistrat 

n_ W ina z dniem wczorajszym przystą­
pił do skanalizowania ulic Garbarskiej i 
Ta‘arsk.ej. (s)

SAMORZĄDOWA.

— ISO tyj. i i ,  z B. G. K. d la Sej- 
m iku W ileńsko-Trock igo . W dniu w czo­
rajszym 17 b. m. Wydział pow ia,ow y Sei- 
miku WileńSsto-Trockiego ostał powia 
dom icny o nadejściu do Wdna w yasygno­
wanych tirzez B . G. K 120 tys ;cy z ło ­
tych w zlocie. Z sum y tej w obec uprzed­
niego już pobransa częśc gotówki przy- 
byro dc Wilna ok o ło  150 tys. złotych, 
które ulokow ano w Banku Rolnym

— P osied zen ie  W ydziału P ow iato ­
w ego  Sejm ik i W ilćńcko-T rockiego W 
dniu 15 b. m. o  godzinie 10-ej raro od- 
byłi się pr>c. przewocnictwern p. staro­
sty W itkowskiego posiedzenie Wydziału 
Powiatow ego Sejmiku Wileńsko Troc­
kiego.

Otworzył posiedzenie starosta Wit­
kowski. poczem na porząden dzienny 
wpłynął protOKÓl posiedzenia Komisji 
Rolnej z dii. 27 ib. m. i sprawozdanie 
kierownika D ziwu Sanitarnego. Frek­
wencja w szpitalaci powiatowych w ro­
ku uieżącyir. w zrósł i ogrom nie, a to  
głów nie dzięki zaufaniu ludności, która 
ch ętn i. poczyna korzystać ze szp-tali 
powiatowych, widząi w nich w zo.ow y  
ład, czystość I porządek. Sucne l.czby 
low odm e świadczą o wj danej pracj 
kierownika i całego per* melu lekai 
ik iego .

Zkolei rozpatrzona została szcze­
gółow o prac; lecznicy weterynaryjnej. 
Lecznica ta, której funkcjonowanie opar- 
tc est na zasadzie sam owystarczalności, 
zdcia ła  nietylko staż się instytucja sam o­
wystarczalną, ale w roku bieżącym przy­
niósł. uość znaczny aochód.

W końcu rozpatrzona została  spra­
wa uruchomienia przy szkole rolniczej w 
Buk szk ac1 kursu weterynaryjnego, k tó­
rego p .ze ,śc ie  jest w łaśc.w e nie Gzowne 
dla każdego z absolw entów  szkoły rolni­
czej.

'.V wyniku dłuższe, dyskusji uchwa­
lon o  kurs taki uruchomić

Uruchoinien.em  kursu ma zająć się  
dr. weterynarji p. Stankiewicz, co dwa 
tygodnie specjalnie w tym celu dojeżdża­
jąc do szk o ły  w  Bukiszkacb. Na zak oń ­
czenie zosta ło  rozpatrzone podanie czy­
telni i bibljoieki Tom asza Zana o wy- 
asyg  iowanie zapom ogi.

C złonkow ie wydziału—po skonsta­
towaniu, iż czytelnia i bibljoteka im. T o­
m asza Zana przynoszą ogrom ną korzyść  
dla m łodzieży, udostępniając jej szero­

kim warstwom zdODycie niezbędnych  
książek i podręczników szkolnych, przez 
co stają się placówkami niezbędnemi za- 
sługującemi ra najszersze poparcie — 
uchwalili w yasygnować na rzecz tej in­
stytucji 300 zł. zapom ogi jednorazowi?]', 
oraz w roku przyszłym #staw ić na jej 
rzecz do budżetu sejm ikow ego, odpo­
wiednią sum ę.

Jednocześnie uchwalono w tejże 
sprawie zw rócić się do wszystkich Sej­
mików woj. wileńskiego prosząc o popar­
cie tej zewszeclm iiar pożytecznej insty­
tucji.

Na tern obrany zakończono, wyzna­
czając jednocześnie następne posiedze­
nie nz dzień 18 b. m, o  godz. 1T rano.

W OJSKOW A

— W ład ze w oisk ow e na rzecz p o ­
w odzian Władze wojskowe nuszą się  
z znm;arem urz dzenia w Sali Mie kiej 
(Ostrobramska 5) cyklu poranków mu 
zycznych i odczytów, przeznaczając czysty 
doc ód z wzmiankowany:h imprez na 
rzecz akcj: pomocy materjainej c l ,  miesz­
ka -c ó y  Małopolski Wschodniej, nawie- 
dzionej kię ka powodzi.

Pierwszy .ego rodzaju poranek mu­
zyczny odbędzie się w dniu 6-go Msto- 
pada b. r. (s i

— O tw arcie U niw ersytetu Ż o łn ier ­
sk iego  W najbliższym czasie nastąpi 
otwarcie zor| ^nizowanego w roku 1923 
Uniwersytetu Żołn.erskwgol

OPIEKA SPOŁECZNA.

— W alka z u lk  inollzm cm  Nsustar- 
niem posiedzeniu W o.ewóJzkiej Komisji 
do Walki z Alkoholizmem, które się od- 
nyło w dniu 14 b. m. pod przew sdnic- 
twem naczeln ka Wydziału Administra­
cyjnego p, Dworakowskiego, podniesiona 
została sprawa wdrożenia intensyw n:ej- 
szej walki Ł szerzącym się w ostatnich  
czasach pijaństwem i jego razątem i ob­
jawu mi.

Komisja uznała za konieczne poprzeć Ł 
akcję zainicjowaną w tym kierunku przez *" 
administrację i czynniki społec-ie .

\kcja ta ma dotyczyć w pierwszym  
rzędzie sposobu *atrzym?wania i usuwa­
nia z ulic i miejsc publicznych osób, 
będących w stanie nietrzeźwym. Ronie 
wa: 'dotychczasow a działalność po.icyina 
w tym zakresie nasuws wiele wątpliwoś­
ci. podkreślono przedewszyjtk'em  ko- 
nierzpość prędszego i sprawniejszego z a ­
trzymywania pijanych, regulując czynno­
ści policji w ten sposób by uniknąć 
gorszących często scen ulicznych walki 
bijakóy’ z policjantami, alarmowania pub­
liczności i t. p. W całej akcji idzie pize- 
dewszystkie.n o zastosow arie humani­
tarnych i celowych metod postępowania  
przy zatrzymywaniu i udzielan u pomocy  
-ieszczęsnym  najczęściej oljarom alko­
holizmu.

Jako doraźny środek wysunięto ko­
nieczność utworzenia rodzaju pogotowia, 
rozporządzającego cdpowiedniemi środ­
kami lokomocji w postaci p izystosow a- 
nego odDowicdnio samochodu, którymby 
n r żna odwozić zatrzyjrunych osobników' 
do stacyj udzielających pomocy.

Konkretne projekty są opracowane 
przez komendanta P. P. ra m. Wilno 
łącznie z władzami semorządowemi ip izy  
toskaw, m współudziale przedstawiciela 
Tow. .T rzeźw ość* p. prof. -Vł?dyczKi.

Pozatem  omawiano środki i sposoby, 
zmierzają c  do le zer ia  i .ozciągnięci i 
stałej opieki nad nałogowymi alkoholi­
kami.

W końcu uchwalono jaknajenergicz- 
niej poprzeć powyższe poczynania przez 
wyjednanie u władz odnośnych p o tr 'e o - ' 
nycn na ten cel środków  materialnych.

P am iftaiiit o j i o M  iiziźciaclii

SPRAWY ROBOTNICZE.

— Stan b ezrobocia . Ostatni tygod­
niowy raport wysłany przez Wueński 
Urząd Pośrednictwa P ,acy do Minister­
stwa Pracy 1 Opieki Społecznej w Wai- 
szawie ilustruje stan beziobocić. na tere- 
nie województwa wileńskiego w liczbach 
następujących oborników hutniczych—4; 
metal awych— 186; robotników  budowla- 
nynt—369; innych wykwalifikowanych— 
859; niawykwalifikov anych — 919; iobot- 
ników tolnych — 257 i pracowników  
uinysłow ycn — 1130, co razem stanowi 
cyfię — 3674 bezrobotnych, z czego 739 
pobiera za siłki w  Obwodowym Biurze 
Funduszu Bezrobocia, bądź to w barakte- 
rza robotników fizycznych — 210, bądź 
też jako bezrobotni pracownicy um ysło­
wi (489). i

W przeciągu ubiegłego tygodnia 
Urząd Pośrednictwa Pracj , apośredni- 
czył — 69 oezrubotnych i skierował do 
pracy—97.

Podkreśl.ć należy, iż w porównaniu  
z tygodniem poprzednim dało się za u ­
ważyć pewną minimalną zresztą zwyżkę 
liczby bezrobotnych. (S)

— Kto m oże otrzym ać pracę. Pań­
stw ow y Urząa Pośrednictwa Pracy w 
Wiln:e m oże ob ecn ie wskazać pracę na­
stępującej kategorji bezrobotnych: 1200 
robotnikom do robót leśnych i 15 roi)ot- 
nikom do bicia kamieni (na wyjazd). 
Pozatem  w Wilnie zgłoszone są zapo­
trzebowania na w iększą ilość żeńskiej 
służby dom owej i na 30 robotników  
niefachow ym . -

Wszelkich infcirmccyj w godzinach  
przyjęć udzieia Państwowy Urz. Po*r. 
Pracy i.Subocz 20-a) okienko Nr. 7. (S).

Z ES IRAJnAJM DDCZ YTY.

Z ebranie K o łi M iłośników  S zk o­
ły  T w órczej odbędzie się dnia 19 b. m, 
w, środę w lokalu szkoły powsz. Nr, 39, 
Królewska 12, o godzinie 6-tej wiecz. 
punktualnie.

Na porządku dzlenn n, sprawozdanie 
p. M uz;\zkow ej z międzynarodowego  
zjazdu szk ó ł nowego typu w Locarno.
1 Na zebranie powyższe zaprasza się 
osoby interesujące się zigadniem a.ni pe­
dagogicznem u

NADESŁANE.
— K om itet budow y gim nazjum  im . . 

K om isji Edukacyjnej w  orzuchow icach  
obok Lwowa zawiadamia niniejszem , że 
po trzym iesięcznej przerwie czynności 
biurowe zostałt z dniem 10 października
b i podjęte. Biuro, tak, jak dotychczas 
znajduje s ę ,»e Lwowie przy ul Blachar­
skiej Nr. 1 Tam też należy się zwra­
cać we wszelkich sprawach, dotyczą­
cych budowy gimnazjum. Pieniądze za 
sprzedane cegiełki uprasza się odsyłać 
czekami do Mie.sk >ej Kasv Qszc tędności 
we Lwowie, ul. Wałowa Ni 9. Ze wzglę- 
du na zbliżające się zamknięcie rachtn- 
. óv» oraz sporządzenie sprawozdania, 
Komitet uprasza posiadaczy cegiełek o  
rychłe nadsyłanie pieniędzy za sprzeda­
ne cegiełki, ewentualnie o zwrot nie- 
sprzedanych cegiełek,

Z POORAM UZA.

— N apady w B. S. P. R. Według 
nadeszłych iuformacyj z granicy, po stro­
nie sowieckiej v pa-ue pouanicznym  na 
terenie b . S. R. R w sposób niesłychany  
szerzy się bandytyzm, który w pasie przv- - 
granicznym przejawia się w całym sze-
egu napadów nawet na posterunki gra- ! 

niczne sowieckie.
Po ostatnio dokuiianym napadzie na 

pociąg w okręgu Mozyrskim, oiiecoje na­
deszła znowu wiadumość o napadzie na 
uosteruneh sow iecki w Kucikach na te­
renie ll'.osobpogrianotriada*.

W dn 15 b. m. o gudz. 12 na (eren 
polski dochodziły w yraźne odgłosy walki, 
która trwała niespełna 5 minut,

Według otrzymanych informscyj, ban­

da została przez posterunek sowiecki 
rozbita.

Jednocześnie na teren polski prze­
szedł niejak; Wojnow, który został nie- 

- zw łocznie ujęty.

SPRAWY Z YDOWSKiE

— Narady v Ź rdow sk iem  S to w a ­
rzyszeniu Szarzen ia  O św iaty . W sobo- 
tę i niedzielę miała się odL ć druga kon­
ferencja delegatów  Wiltńrkiegc- Żydow­
sk iego  Stowarzyszenia Oświaty. Z po­
wodu małej liczby delegatów’ przybyłych  
z prowincji, postanow iono dać konferen­
cji charakter zebrania. Kilku działaczy z 
prowincji, którzy przypadkowo byli w 
Wilnie, dopuszczono do nai ady z pra­
wem głosu dyiradczego.

jak wynika ze sprawozdania w cza­
sie ostatniej konferencji Towarzystwo  
otw orzyło s*esc nowych oddziałów: w . 
OlK>eniKach, Dz.snie, Widzach, Ja.zunach, 
Laudwarowie i Nowej Wilejce. Stowarzy­
szenie posiaa i obecnie ogółem  17 od­
działów: w ignalinie, Olkienikach, Oszmia- 
n.e, Doksrycach, D ziśnie, Uruji. D uniło- 
wiczacn, Hoduciszkach, Wilnie, Widzach 
Jaszi/nach Landw^rowie, N.-Wilejce, Świ­
rze, św ię  Janach. Fodbrofziu, Postawach. 
W sz"stkie o iaziały (oprócz Wilejki) ma­
ją Dibljcteki i czytelnie.

— Bójka „bundow ców " i  ..sjon i-  
s ia ir i“ . W dnii 15 b. rr. v sali l^ejn- 
gla przv ut. Ludwisarsk ej 4, odbył się  
odczyt w jętyku żydowskim  zorganizo­
wany st&ran em .Bundu*1.

Odczyt na temat sjon izm i wygłosił, 
przy szczelnie wj pe.nionej sali znany 
działacz bundyst? Szefner.

W pewnym momencie wskutek pod­
dania pi zez prelegenta niezwykle ostrej 
krytyce ideolog,i m etod pracy sjonizmu  
posypazy się g łośne protesty nielicznych  
wprawdzie na sali stronników sjonizmu.

: Nastąpiła osb-a wynTana zdań, w  w y­
niku której doszło  m iędzy sio n ista n i 
a bundowcami do forma!,.ej bójki,

R O CTE .

— Wznowferijle Śród  Literacki h. 
Zarząd Związku Literatów komuniKuje. 
nam. że w najbliższą środę, oma 19 b. m., 
wznawia cieszące c ę  iaką popularnością 
v sfera"h wileńskiej inteligencji „Środ.’ 
Literackie*. W lukalu Biblioteki Wydzia­
łu 3ztuk Pięknych, ul Św. Anny 4, oa- 
Lędzie się o godz. 8 wiecz. kolejna Śro­
da Literacka; w prrgramie m. n. powi­
tanie, plan prac na sezon 1927/28, poga- 
canka towarzyska i produkcje m uzy.zne. 
Wstęp dla członków  Związku Literatów
i wprowadzonych przez nich goś i.

— P odzięk ow an ie- Kierowniczka 
Schroniska imienia K. Zubowicza nin ei- 
szert z całego serca cziękuje sz  zupłemu 
gronu szla hetnych Kwectarek i Kwesta- 
rzv, którzy nie zrażając się lic»nemi 
przeciwnoś itm i, złuzyli dowody wielkie­
go poświę i nia, którego rezultatem bvło 
zebranie 4 2 0 złotych na ciepłą odzież dla 
sierot. i

— Znaczki T ow , P-zeciw gruZliccego. 
Tow. 1-rze :iwgruźlicze ntrsyrnalo zezw o­
lenie Ministerstwa Po:zt i Telegraiów na 
sprzedaż znaczków (m»rek) na rzecz 
walk; z gruźlicą.

W myśl porozumienia z  Dyrekcią 
Poczt i Telegrafów w WPnie, znaczki 
(marki) te  będą sprzedawane od dn;a 1 
listopada w urzędz e  pocztowym Wilno 1.

I eatr 1 muzyka.
— T eatr P olsk i (sa la  „Lutnia*').

.K om isarz łow iecki"  sztuka Cz.rikowj 
o  przeżyciach w obecnej Rosji społe­
czeństwa rosyjskiego,

R a d j o.
WTOREK 18 października.

W a rszav«  10 kw . 1111 m.
(

15.00. Komunikat m eteorologiczny i go- 
scodzrezy. .P.A.T.", oraz nadptogram.

PSZCZELNY

ntiud jiaiy la
gwarantowany, czysty, prawdzi­
wy, tegoroczny, w nowych pusz 

kach blaszanych 
klg, 5 — z ł. 13.50 
klfc 10 — zł. 25.50 .

franko miejsce przeznaczenia 
brutto za netto, za zaliczką 

dostarcza firma

l u l i  M e l i n  i Otiasi F it t o
B K O D Y , (Małopolska). 52<7 f

• u i

16.00. Ouczyl p. t. .N iem cy w Polsce*  
wygł. p. ruin. Leon Wasilewski.

16.40. v)dczvt p. t. .Ł ow iectw o w daw­
nej Polsce* (orugi odczyt z cyklu .Ł o ­
wiectwo w P olsce*) wygł. prof. Wł. 
D zwonko wski

17.U5. Komunikaty P. A. T.
17.Z0. O dczyt p. t. .W spółżycie roślin i 

z w id z ą ,'  ( / działu przyrodoznawstwo") 
wygł urof. Ryszard Błędow ski.

17.45. Koncert popołudniowy Kameralny. 
Wykonawcy: Kt/ariet Jakowskiego (I 
S; ;rzypce—Jan Jnkowski, II sKrzypce -  
J o zef Dizner, altówka- -ju ija  Bar .nc*w. 
>ka-Borowa, w iolonczela—Karol Rzep­
ko). Program rozumowany wyp. Karol 
Srromengei.

19G0. Komunikat rolniczy.
17.20. Rozmaitości wypowie p. Ludwik 

Litwiński. Komunikat Zachęty Tow. 
Hod wli Koni. '

19.35. Odczyt p. t. .A nkieta o  naszem  
wybrzeżu* (z ńy clu .K iajoznaw stw o") 
wygł. p. Józef Kołodziejczyk.

20.15 Hrzerwa.
20.30. Koncert wieczorny. W przerwie 

biuletyn .M essager P o lo n a is 'w  języku  
francuskim .G ejsza* operetka w 3-ch  
aktach >. Jonesa w radjofonizacji i re- 
żyserji Winc. Rapackiego Wykonawcy: 
Orkiestra P R. poc dyr. Wacława 61- 
szyka, oraz Wlktorja Kawecka, Józefi­
na bielska, A kona Jasińska, Józef Re- 
10 Wincenty Rapacki, M ieczysław Sa- 

lecki, B olesław  Horski i L eonR echeń-| sJęj.
22.00. Sygnał czasu. Komunikaty: lotn i­

cze- m eteorologiczny, policyjny. P. A. T. 
sportowy, ot nr nadprsfjram.

22.30, Trz ismisj, muzyki tanecznej z re­
stauracji .P ayiion* , w Krakowie.

i,

J a d ł o ”
prezerwatyw;
są jedyne

Kijlepitt
marka.
5504-e

— K łop oty  p, Jank.a, Ja^ ciel Zi- 
nelmai za.n. u.. N owogrodzka 63, zan el-  
ciował, że  w dniu 15 b. m. skradziono 
mu różne rzeczy, wart. 500  ’u

— Znów  podrzutek  Na rhodniku 
przed domem nr 6o przy ul. Zawalnej, 
znaieziono podrzutKa iłci męsk ej, w 
wieku o k o (o 2 tygodnf, którego um ie­
szczono w p r ftu łk u  Dzieciąrka Jezus,

— Pożar Helena Tom aszew ska zam. 
przy ul. Wileuskiej 23. zamelldowałz, że  
wskutek wadliwej budowy p eca, wybuchł 
pożar w sypialnym ponoju jej m ieszka­
ła. Pożai został stłumiony przez aom c-  
wników. Straty wynoszą 600 zł.

S P O R T .
Lekka "atletyka

— W evnęŁrzna zaw ody lek k o a tle ­
tyczne A. 2 . o-u . W drugini dniu zaw o­
dów fekkoitl. A. Z. S osiągnęło nustę 
pują-.e wfniki:

3 :eg i00 mtr.: Pimonow 12,7 (w przea- 
biegi 12,2).

Bieg 800 n.tr.: 1) Sidorowicz 2il7.
Rzut dyskięm: 1) bidorowicz 28,17,
Rzut oszczepem I) Sidorowicz 41 62.
Skok w dal: 1) Z wolski 594 cm.
Skok w wyż 1) Zwoi .ki 159 rir,
C  nowych zawoinikOt zwrOcił na 

siebie uwagę Zwolskr, który posiada 
św ietne warunki na uobrego skoczka

Łącznie z zawodami odbył rię bieg 
500li mtr. ne Odznakę sportową, w któ- 
iym  p. Jasieńsk osiągnął c z is  20:30,5, a p. 
Siankicwdcz czas 21:13,8.

— W ykat zaw udnlczek 1 zaw odnl- 
k yw , któiynt przyznana zo sta ła  od zn a­
ka sp ortow a. P on .iej podajemy nazwi­
ska zawodniczek i zawodników, Którym 
przez P. Z L. A. przyznana została pol­
ska odznaka sportowa:

K*iegotja .obiet: j . Kwilekówra Mar 
ja, p. Siedziukiewicz Walerja, p. Adamo- 
wiczówna Władysława.

Kategorja cliłopców. p. Budkiewicz 
Wł., Pin oriOw Leonidas, N tczulski Eug., 
Satneck Rudol*, Kołecki Stanisł tw. Rin- 
Arno, Korecki Tomasz, Zapoiski Klemi ns, 
Pieńkowski Antoni, Pitk twicz Czesław, 
Brzozowski Leon, Frąckiewicz Roman, 
Alnbnrg W irner, Konar-ki Feidynand.

Kategorja mężczyzn: pp. SiuOrowiCz, 
Filem onowicz, Stankiewicz, Halicki, Kil-  
put, W ióblt -ski, Wieczorek Duiacki, Bo- 
rysowski, Ryfk~

W. wymienieni winni wpłacić do O. Z. 
L. A. 2 zł. poczem jostam e trr dostar­
czona wzm. odznaka.

1 P łk a  nożna.
— M akkabi—1 u. p. F.eg. 4:2 (2:1). 

Wymk ten nie zd*iwiłbv nin.ogo, gdyby 
Makkabi wygrała w swym normalnym 
sl łauziB, gdyż przewag? j«, została już 
kilkaicrotnie stwi-idŁOua

J-duak b. ujtm uie świadczy c pracy 
i ambicji 1 p. p. Leg., że  przegrał , ze 
społem w którym było aż 9 graczy dru­
giej drużyny.
Trzeci bieg rozstawny K. O P

W dniu 25 października I r. 
od b ,d zie  się trzeci bieg rozstawny K .O . 
F Polega on na najszyjszem  przesuwa­
niu pałeczek sziafetow ych wzdłuż śc ie-  

1 żen patrolowych K. O. P. przj użyciu 
pieszych posterunków sztafetowych, roz 
stawionych na całej granicy wschodniej 
i pólnucnej. Bieg toczy się rów nocześnie  
z północy ud styku granicy polsko-litew ­
skiej z  Prusami Wschoun e-ni, na połz 
dmc do styku granic l-ulski, i\umunji f 
Rosji w Okopach sw. Trójcy (bieg pół­
nocny) i ż pufuania n i rótnoc w prze­
ciwnym kierunku (bieg poludr wy).

Trasa biegu wynrsi 2 800 kim, W 
biegu weźmie udz ał 2000 żołnierzy 
K. C P

Poza stroną sportową celem tego  
biegu est wypróbowani e środka łąrz- 
hośti p o m i ę d z y  oddziałami t strażnicami, 
oraz sprawdzenie stanu lo tow ośc l bojin- 
we i wytrzymałości żołnfe-*y K O. P.

Llasło Olimpijskie.
.igrzysk , (X Olimp-auy, bezkrwawe 

zm ata ia się przedstawicieli tężyzny fi­
zycznej aronów carego świata, odoędą  
się  już w roku i928 w St. Muritz i Am- 
ste .aam  e

P c is l ’ na zawodach tych nie rylko 
musi być uu.cną, lecz i zająć m iejsce 
odpow .ad.jąoe ,: j  stanow isku mocar­
stwowem u odwiecznej kulturze.

O bowiązkiem  zeszy  sportowej jest 
dać w szystko z siebie, eby przez w zm o­
żoną pracę i pośw ięcen ie wywalczyć 2a- 
szczjr.ie m iejsce barwom polskim .

■ Obowiązkiem społeczeństwo, w irmę 
wielkości PoIski, jest usiłoy.ania te mo­
ralnie i maierjairiie poprzeć*.

P olsk! K om itet O lim pijski.

Kino^Teatr

MM'
ul. Wileńska 38.

DZIŚ 2 ORKIESTRY! O statni cud sz tuk i Liikm & togr. w M oskw ie! N ajw iękste  arcydsieło  film ow e doby obecnej.
A  1 P  I I I ;  J |  A l  w ro i. g l . n a jw yb itn ie jsi a rty śc i T ea tru  S tan isław sk iego  w

K  f l W A H  U i T s . I  jta łM  y  •  -  K AC2AŁO W , LEONIDOM' i A. KWA-
ROW A Sadystyczne  rządy d e g en era ta . B fo łja lstw a  s ie p a c iy  c a rs k i-h . F Im ten j e s ‘ przedm iotem  podziwu na całym

wiecie. O d a tn i w yraz tec h n ik i, g r j  i reż y se rji. S tro je , kostjum y  i n k w iz y ly  są  au ten tyczne , w ypożycziue pfzŁz muzea
h isto ryczne . Podczas seansów  od g. 6 -ej ork iestra  b a ła la iek  r m andolin . Seansy o g . 4  O, 8  i  10 wiecz

Celem uniknięcia na tłoku  uprasza się Sz. Publiczność' o wcześniejsze nabywanie, b ile tó w ._  CC1 5512

' lilMH i IŚCI BO I lnlll tulili!

H. MINKOWSKI
a

0< S> 00< S k  K S d K C S ) 00<3E>î <a2MKiz ijiO Ł  ,0C2E>0 <2S'13<3>0hi-. r 9

iz je m i  sil
kupując LO S io I-ej klasy  16-ej Poisk. Państw . L oterji w słynnej z wielkich 

wygranych i w najszczęśliw szej K O L E K T U R Z E

w i l n o , Niemiecka 35,
tel.13-17. P.K.O. Nr 80928 

Centrala: Warszawa, Nalewki 40. Tel. 296-35 i 195-81. P.K.O. Nr 3553,

A ZNAJDZIESZ DROGĘ DO SZCZĘŚCIA!!!
Główna wygrana *>■ 650.000 Isom̂ ioo0™

2 po 75.0U0. 2 —OO.OOo, 3—50.0G0, 2 
30—10.000, 54—5.000, 90—3.0u0, 180 

Cena losu: | za Rr losu zł. 10 |

C o  d r u g i  l o s  w y g r y w a ! ! !  @
Najlepsza okazja wzbogacenia s ię !!!  Niebywałe szanse!!! f

Zamiejscowym wyąyłamy losy po nadesłaniu zamówienia i należności. ^
V ytnij i zachow aj! Najszczęśliwsza ko lek tu ra  w kraju  %

|  H . N IN K O W S K I Wilno- M e(,m ‘Ke^ a N3r5 ^ . 13 ' 1 7 - i
^ Centralą: Warszawa. Nalewki 40, tej. 296-35 i 195 81. P.K.O. Nr. 3553. 5422 ^
SXKS>60<25Xk 00<S>0(KZX>0<ZS>0<R2>00<S?' ,if)0<Z&u0<k£&u0<3£>00<Sać0OJ£>00<3S>fi0<SS>C@XS>e

m M ń  45 ha
kom pletne zubudowania, 

w szystko u ż y tk i sprzeda­
m y ia  2 .5 0 0  d i,la rów . 

U ile ń s k ie  B iu ro  
K om isow o-llandiow e 

M ickiewicza 2 1 ,  tel. 152

DRZEWKA i KRZEWY owocowe
oraz ozdobne zaaklimatyzowane, w yhodowane na miejscu w szkółkach.

•Siowy, wielki, dobry wybór
polecają na  sezo n  jesien n y  S zk ó łk i M azelew skie.

W i l n o ,  '  a w a l n a  6 ,  rn . 2 .

4 0 .0 0 0 , 2 — 3 0  0 0 0 ,  6 — 25.U 0O , 1 8 — 15 0 U U ,§  
50— 2 (JU0, 4 2 2 — 1 X 0 0  i wiele, wiele in. 2

za 1/a losu  zł 20 ( ad cały los zr 40

£494 6-1

Samotna
InleugeDtoa osslia

poszukuje posady wy­
chowawczyni lub gos­
podyni. Świadectwa 
chlubne. Chętnie na 
wyjazd Ostrooramska 
9 , wiadoin. u dozorcy.

5 5 .0 - a

C eny przystępne. 5382 e

WEGLE
górnośląsk ie  dos arczam y tonnam i i póltonnam i 

t gw aranc ją  xa wag§

Duchnowski Ł S«kat
Z aw alna Nr Zl, lok. 15 (od  S trony D re rm . rynku).

P o s z * i k u ; ą  

5 — 4  D o k o j o w ^ g o  mieszkania 

z kuchnią
Zgłaszać się w Adtnin. „Kurj. Wil.", ulica 
JagtelJońsita 3, w godz. od 2—3-ej. 551lo-4

M U  10TEMEJ
od 2 0  - 1 0 0  00C r to ty ch  
p osiuku jem y dla odpow ie­
dzialnej i pow ażnej firm y 

przem ysłow ej.
D om  H./K. .ZACHĘ- 
TA", Gdańska U, 1 pię­

tro, tel. 9 05.
£ 4 o 9 - g - l

P O Ż Y C Z K I
na 1 hipotekę od 1 0 0 0  do 
10 0 0 0  do laró w  za ła tw ia­
my na n isk ą  stopę p ro ­

centow ą.
W ileńsk ie  B iu ro  

K om isow o-llandiow e 
M ickiew icza 21, te l. 152.

Wykonywa wszeiKie zam ówienia z zakresu
szczotkarstwa i wyrobu pędzli

szybko i po cenach najniższych

„ L I G N O P I L “
Fabryka szczotek, pędzli I uujronow flrzzwnich

Sp. z ogr. oap.
WILNO, WIŁKOMIERSKA 105, tel 7—41. 5490e-l

5 4 9 7 -b -2

i i n  Elektro I h l j o -  
i n to c z u  1. M a m .
JKiraO, T rocki 17, tel. 7E1. 
Nijtsńire żrddao z skupu 
m eterjiiłó* eiektrs -tacL,- 
oicsnycd I redjuwycb. 
Ceny konkurencyjne. 
Prosimy o  przekuranls 
»i*.__________________ i  74

Zgubiona
książk a  w ojskow a na imi8 
Izrae la  K am ienieckiego, raczn. 
1 8 9 3 , w yd. przez P . K U. 
W ilno , uniew ażnia n i j .  5 5 0 9 e

I -

i t m u a i o E
Sp, s  u. o.

DRUKARNIA
Ul. Sw . IOHACROO 5. WILNO.

Telefon Nr 8—93 
Wykonuje .w .iK h  .*obotj drukarskie 
I introligatorskie tisybko i dokładnie,
CZASOPISMA,

KSIĘLtt RAChUNKOWB, 
i Ki 1ĄŻKJ I BkUSZUR

T ‘JBBLE, łHLETY, PLAKATY,
DRUKI KOLCROWh 1 ILUSTRACYjNk 

CENY NISKIR
O^KONANIB DOKŁADNE I SuMIBNNL

WÓLKĘ K M I U I
zgła8zacdo„ZACHĘTY ‘
1 G dańska 6,  tel. 0  0 5 . 

Solidni kandydaci zapłacą 
» g ó ry .

Popierajcie Ligą 
Morską i Rzeczną!

5 4 7 0  s - l

Oii w jM ie i ia t M la
dom  od rem ontow any,

4  pokoje, kuchnia  i su te rena. 
O gród  owocowy i w arzyw ny 
4 0 0  sążn i. P iw nica  Zabudo­
w ania gospodarskie, N iedaleko 
p lacu  św. P io tra  i P aw ła , 
M iejscow ość ład n a . Iłow ie- 
n ziec się : u l. S łoneczna 15, 
P a r jo k o . 5 5 1 3

Sprzedam
lub v y d » n  w dzierżaw ę,
albo przyjm ą, w sp ó ln ik a  z ka ■ 
p ita leu i do 1 0 0 0  d o la ró w , do 
in te resu  w pełnym  ru ch u  z 
w yrobioną k lijen tc lą  i dużą 
frek w en c ją  O ferty proszę na- 
d .s la e  do „D ziennika W ileń 
ak iego“  pod 2 4 . 5 5 1 4

L ku E ijew a-b aw ead a
przyjmuje: 10— 2  i 4 —6 . 
U l . A d .  Mickiewicza 2 4 -  -9  
V ’. Z . P .  1 6 . 3 3 1 -

Stenografji
wyucza listownie, naj 
doskonalej: Instytut
Stenograficzny— War­

szawa, Krucza 26. 
Żądajcie prosoeKtó'*1. 1 

  54 . 8 -  f- 6 _

dDieważnla i i i  w ojskow ą
N r 141 na nazw isko S ta ń cz y ­
ka S tan isław a, rocznika 1 9 ^ 3 , 
w ydaną  przez P . K. U. Czę­
stochow a, zagubioną w '-sz.ij 
kom panji 2 2  Daonu K. C. F .

5455/1635-0

Pianina
do wyn?jęcia Reperacja 
i stro jeń ,t. Mickiewicza 
24— 9. Estko. 53J2,e

2 pokoje i
osobne wejście front.’, 
na  b iu ro , lekarza !ud 
adwokata. Dow-Jagieł- 
icńsKa 3—5. 54^9-ę

g n ly fn r  iaK’M w -“r* czn o-o iu h sty -  
szny, najw iąk a  w W». 
łeń a iezy lm e w tU i.  B-cfa 
O lkieokcy, A ilnc ul "  

« *  WEaiki wybór 
at82*ii"c!H  r«h priyb o- 

row n , aa je okular- po  
raraptach Kai p Chorych.

n U B T E tZ E K
pod W ilnem  sprzedam y ie- 
drogo. Ziemia orna, 'ą  N, 
jez io ro , dom i budynki 

kom pletne.
Dom H/K. „2ACHĘ- 
TA*. Gdańs k a * ,I  pię­
tro, tel. 9-05. 5491-h

Najstar
. .Jf  l~  a iu u  c a  lirnui 
w jrajd z»,o«. w 18-.J r. 

ul D om inlkań*ki 17, 
v 58 b-. 236

W lZ lIh  m
g o tó w k i u lo k u jm y  dogod 
nin na oprocentow anie pod 

m ocne zabezpieczenie. 
Dom H. K. ZACHĘ­
TA*, G dańs.tac, i pię- 

.ro, tel. 9-05.
5471 ą

O g ł o s z e n k

i w ;  i B i i
pray jm ijł

na najbardziej 
dogodnych 
warunkach

ADlŁW*ISTaĄOJA
„Karjer* W lleniK ltgc'

Jagiellońska 3

W ygafs-i I t  Wf(Jaw. wPoguń". T o r .  Wyd. D ra k . bL Św . ttaua«*S« Redaktor w *. A Faranowski,


